j "Ai 
TATIE 
S 
io n 
OS 


Nr. 250. Lwów. — Czwartek dnia 30 października, 


"= 


Rok 1890. 


Wychodzi codziennie z wyjątkiem dni . 
poświątecznych. 
(ena prenumeraty . 
Wa Lwowie 5 


: „bez dostawy 
Miesięcznie -ZŁ. 


Na Prowincji 
ù z przysyłką pocztową 
75 et. Miesięcznie zł. 1 10 


Kwartalnie 2 „ 25 „*Dwamies „ 210 
Półrocznie + „ 50 > Kwartalnie „ 3:— 
Rocznie 9, — „Rocznie te= 


» 
Za dostawę do domu miesięcznie 25 ct. 


Numer kosztuja 4 centy. 


Prenumeratę z dostawą do domu we Lwowie 
należy składać w Biurze Dzienników, ul. Karola 
Ludwika Nr. 9. 

Prenumerata tak miejscowa jak 1 zamiejsco- 
wa winna się kończyć zkońcem miesiąca, kwar- 
tału, półrocza lub roku. Inne się nie przyjmują, 
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Dziś: św. Klaudiusza M. 
Jutro: św. Wolfganga B. 


Przegląd polityczny. 


lwów 29 października. 

W Gracji odbyły się wybory do parlamentu 
ł dały rezultat bardzo niepomyślny dla rządu, 

tórego stronnictwo stanowi dziś tylko trzecią 
część ogólnej liczby deputowanych. Stała się ta 
klęska nie z winy Trykupisa, lecz jest naturalnym 
Wynikiem nieszczęśliwych okoliczności, które cią- 
Ble ścigały ten biedny gabinet. Powstanie kreteń- 
jkie miało Grecji posłużyć za pretekst do zatargu 
z Turcją i zaboru Krety, o czem w A'enach ma- 
Izą od pół wieku, Na zatarg nie pozwoliła Euro- 
Pa, powstanie upadło — i oto Trykupis stracił 
część swej popułaraości. Potem sułtan zam%ano. 
Wzł dla Macedonji trzech bułgarskich biekupów, 
a ponieważ tę prowincję uważają Grecy za swe 
prawowite dziedzictwo, więc w owej nominacji 
biskupów ujrzeli krzywdę, wyrządzoną ich naro- 
dowym interesom i znowuż winę tego wypadku 
zwalili na Trykupisa. W końcu powstał w Turcji 
Zatarg patryaruzy, pznhellenizm znów ucierpiał i 
rozdrażnieni Grecy zawołali, że ten Trykupis jest 
Jednak niedołęga. Ta właśnie zbliżyły się wybory, 
więc rezultat ich nie mógł być ani na chwile 
zagadką. 

Po Trykupisie przyjdzie Delyenais — jak 
to w Grecji regularnie bywa co lat kilka — i 
Wszystko pójdzie dzwaym tr;bem. Zamałe to pań- 
stewko i zanadto handlarekie, żeby się miało rau- 
cić w hazsrdy. Burzy się na zimno, lecz wnet 
Dokornie cichnie, iiekroć ujrzy chmurkę na czole 

uropy, i potem złość wywiera na własnych mi- 
nigtrach. A ma ich tylko dwóch, których nazwi- 
aka jażeśmy wymienili. Kiedy jeden z nich u steru, 
Wtedy drugi robi się strazznym, Wszystko potępia, 
Wszyztk m grozi niemal zagładą, podobny jest do 
tmoka z czerwonemi oczami i paszczą ziejącą 
ogniem; temi sztukami obala przewodnika i wów- 
czas odrazu włazi w jego skóję, a przeciwnik 
z ministra robi się opozycyjnym emokiem i po 
Para latach takiej metamorfozy znów się pojawia 
jako umiarkowany i potulny minister... Więcej 
nic nie można powiedziić z piwodu rezaltatu 
grecki. h wyborów. 

W Bolgari inaczej. Tam jest tylko jeden 
człowiek, jedno zilne stronnictwo, liczące 260 de- 
putowanych, jedna myśl rozamna, zimna jak stal, 
Przenikliwa jak ostrze sztyletu. Opozycja, licząca 
35 ezłonków, istnieje tylko dla pozoru, przez u- 
Kianowanie dla kostytucyjnej zasady. Blsgi, mu- 
zyki głów, fajerwerków wymowy — nice, za to ci- 
chej, mrówczej i wytrwałej pracy — mnóstwo. 
Więc też i mowa tronowa, którą książę Ferdy- 
nand otworzył sobranje, nie będzie policzona do 
tf:ktownych oratorskich popisów. Wyliczenie rzeczy 
dokonanych dia podniesienia ekonomicznego stanu, 
wyliczenie innych z tego samego zakresu, któro 
jeszcze trzeba wykonać — oto jest wszystko, a 
jako dodatek, krótka uwaga o uznaniu, którem 

uropa darzy rozsądną Bułgarję. Dla roztropnych 
patrjotów tego dosyć. Oni wiedzą, że wielkie za- 
dania potrzebują ciszy i jak najmniej słów, 
jak najmniej deklamacji. Może to zobranje bę- 
dzia nazwane niemem, ale nikt go nie na- 
zwie próżniaczem. Bez Żadnych rozpraw Wy- 
brało swym prezydentem Sławkowa, który już 
sprawował ten urząd w poprzedniej kadencji (od 
śmierci Stoiłowa), wybrało tych samych sekreta- 
rzy i przez to odrazu zamarkowało, że ani na 
włos nie chce się uchylić od dawnego trybu, któ- 
SR wybitną cechą jest głębokie zaufanie do 
rządu. 


ZE LWOWA 
Da północno-zachodnie wybrzeża Norwegi. 


Pisał 
Dr. Jasiński. 
(Cigg dalszy.) 
Vestfjord. Lofoty. Vesteraalen. 


Miejscowości te obejmują to, co północno za- 
ckodnia Norwegja ma najpiękniejszego. Gdyoy więc 
istniał sposób dostania się w owe okolice odrazu, 
natenczas możnaby śmiało pominąć resztę Nor- 
wegji. Już sama jazda przez Vestfjord należy, je- 
šli pogoda sprzyja i morze jest dość rozigrane, 
A o to tam nie trudno, do najprzyjemniejszych 
w świecie. Rozmarza ona i upaja rozkoszą Bzcze- 
gólnie wtedy, gdy około północy cały widnokrąg 
kąpie się w purpurowym świetle słońca, spuszcza- 
jącego nię w tonie morekie, a równocześnie fan- 
tastyczne kształty Lofot rysują się na tle nieba; 
Bdy powtóre ną morau wieloryby łakowemi sko- 

ami swemi się popisują, a zarazem morze okro- 

tem w taki sposób się pieści, jak gdyby go chciało 
pochłoagć i cieszyć się nim na zawsze. Widok 
tej scererji jest tak Cząrującym, że się nie da 
Opisać. Aby jednak {woku tego w całej 
pełni używać można, potrzeba nieba pogodnego, 
" "alk izeba być wolnym od choroby mor- 
sziej, 

Zanim teraz pójdziemy dalej, musimy wprzód 

Owiedzieć kilka słów O jeźlzie z Throndhjem ka 
fotem. Otóż jazda ta jest w ogólności dość je 
Noztajna. Płyniemy boówi:m ciągle pomiędzy ska- 
ktemi wyspami i niebezpiecznemi rafami z jedrej, 
a wybrzeżem Norwegskiem z drogiej strony. Tyl- 
© miejscami brakuje wysp i natenczas płyniemy 
Morzem oLwartem. W jednem z takich miejsc 
Płynie statek przez trzy godziny oiwariem mo- 
Tzem Atlantyckiem. Otoż powracając z Półuocy, 
Rpotkałą nas w tem miejscu zieBpodzianka, naj- 
EEEE 


R W .poprzednim numerze tego fejletonu prze- 
cie d Znarzniejszą pomyłkę zecerską. W szpal- 

u  aBlej, wiersz 16 z dołu, stoi „morza półnccne- 
BO , Zamíast „morza Atlantyckiego". 


Adres Redakcji i Administracji : 
ulica Syksiuska l. 45. 


I w Serbji takża stał się fakt, na który 
trzeba zwrócić uwagę. Po zjeżdzie serbskich mi- 
nistrów z węgierskimi w Herkulesbadzie, podczas 
otwarcia robót u Żeląznej Bramy, nastąpiła sta- 
rowcza zmiana nsposobień i poglądów w Belgra- 
dzie, Radykalizm zbankrutował, a przynajmniej 
zbladł bardzo. Rząd nie wzął udziału aai w ob- 
chodzie bitwy pod Warwarynem, ami w nroczys 
tem otwarciu panaerbskiego instytutu Świętego 
Szwy, pozkromił agitacja metropolity Michała 
zagroziwszy mu nawet dymisją, a gdy rozeszła 
się pegłoska, że 200.000 karabinów B rdąna c- 
trzymanych z Roeji, są prezentem carskim, wnet 
ekwąpliwie ogłosił, ża prezentem wcale nie są, bo 
zapłacono za nie gotówką miljon franków. W ten 
spcsób nie dano zakorzenić sią w naradzia be:- 
pedstawnemu uczuciu wdzięczności dla caratu. 
Tymi czynami i mnóstwem innych drobnych roz- 
porsąlzeń zasłużyło radykalne ministerjum na u- 
znanie Milana, który na wyjezdnem za granicą 
dał Gruiczowi publiczny wyraz zadowolnienia. 
Stała się tedy przemiana bardzo znacząca, któ- 
rą trzeba zaliczyć do sukcegów austrjackiej 
polityki. 
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Szkalowanie się bulanżystów we Francji trwa 
w najlepsze. Ponieważ eks-jenerał, odpierając w 
Siechu zarzuty, poczynione mu w artykułach Mer- 
me'xa, jakoby na swe życie brał pieniądze z „ko- 
mitetu narodowego,“ oskarżył równocześnie „pa- 
wnego* stronniką swego, który przyjechawazy do 
Londynu, napaatował o pieniądze nietylko samego 
eks-jenerała, ale i jego krewnych i jego różne ko- 
biety, przeto uczuł się tem dotkniętym p. Nequet, 


-wice-prezes „komitetu rarodowego,* bo on jedan 


jżłził do Londynu i tam jskiś czas mieszkał. 
Więc płacąc Boulangerowi pięknem za nadobne, 
ogłosił Nsquet, że eks-jenerał namawiał ga, aby 
tez ceremonji wkładał rękę do kasy komitetowej, 
mówiąc, że sam to robi bez żadnych :krupułów, 
lecz Nsquet wolał - żyć w twardym niedostatku, 
pozostawiając Banlangerowi honor wydawania po 
10000 fr. mies'ęcznie z pieniędzy tkladkawych. 
Są w tym liście Nəqueta szczegóły prywa:nego 
życia eks-jenerała, którjch przytaczać nia może: 
my. — To szkalowanie się bu'anżystów ogromnie 
cieszy republikarów — i słusznie. 


Z B:ukseli uważano za właścize wysłać 
półarzędowy ksmanikat, oznajmisjący, że podróż 
króla Lsopolda do Berlina nie ma żadatgo zgoła 
politycznego znaczenia, jest tylka rowizytą towa- 
rzyską i niczem wiącej. Ależ nikt o tem nie wat- 
pił. Dia potrójnego przymierza byłoby bardzo nie 
na rękę, gdyby Belgja jakimkolwiek czynem nad- 
werężyłą swg neutralność. 


Korespondencje- 


Sofja 25 pażdziernika. 

Wiele wrzawy, zwłaszcza w Rosji, wywołały 
artykuły głośnego eksdyplomaty Tatiszczewa 
o Bułgarji. Zə te artykuły były jedynie wiązanką 
kiamstw, często bardzo niezręcznych, o tem już 
się przekonano w Europie. Jak dalece ów p. Ta- 
tiszczew kłamstwem wojował, o tem przekonają 
was dane autentyczne, które nadzwyczaj zajmu- 
jące i pożądane światło rzucają na tę kompanię 
półurzędowo polityczną caratu. Otóż p. Tatiszczew, 
który opisywał w Ruskim Wiestniku i w Nowem 
Wremieniu, jak to wszyscy ministrowie bułgarscy 
pokornie przed nim się spowiadałi, występował 
gam w Sofji z miną pokorna, jako skromny, ci- 
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Z zamiejscowa prenumeratą zgłaszać 
sie należy do Administracji 
„Przeglądn* we Lwowie 
przy ulicy Sykstuskiej L. 45.- Zmiana 
zamiejscowej prenumeraty na miejscową 
i odwrotnie jest niedopuszczalna. 
Uprasza sie prenumeratę przysyłać 
przekazami pocztowemi. a nie w koper- 
tach. Osoby przysyłające pieniądze w ko- 
pertach racza dopłacać po 5 et. do kaž- 
dego listu. 
Miejscowa prenum. we Lwowie przyjmują 
Trafika J, Ważnego, ulica Czarnieckiego 2. 
przy ul, Karola Pudwiks 5 
ul. Jagiellońskiej liczba 4 
s „ ul. Słowackiego (obok łazienek Diany) 
Biuro dzienników, ul, Karola Ludwika liczba 9 


Rękopisów Redakcja nie zwraca. 
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chy petent, który z «sią nieśmiałością, ale jakoby |to już my Polacy gedzimy się zawsze i wszędzie, | czego przy uchwalaniu podatku od wódki nie ob- 


z wysokiego polecenia przybył, żeby Buigarów 
przekonać i do Rosji nawrócić. Przyznawał on 
z głębokim żalem, że „dy] lumacja rosyjska wiałe 
niestety popełniła błędów“, że t'zeba jednak 
o przeszłości zapomnieć i „wyjść z dziwaczne- 
go położenia". Mini:ter sprawiedliwości zapytał 
go, czy on sobie tak, na własną rękę, przyjechał, 
żeby mając podnieię w patrjotyzmia rosyjskim, 
wyszukać podstawę da porozumienia ? Tatiszczew 
odpowiedział: że posłał go car, ażeby się 
rozmówił ze S:'ambułowem i przygotował porozu- 
mienie. 

Oczywista, skłamał, zagalopował się, wyrwały 
mu gig te slowa, więc też potem ciagle przery- 
wał rozmowę prośbą: „ale, proszę panów, to 
wszystko pozostanie między nami w sekrecie, 
nikt nie ma o tem wiedzieć, do dzienników się 
nic o mojej podróży nie dostanie“. To już wy- 
starczyło ministrom, żeby wiedzieli co o nim 
myśleć. 


Ministrowie Tonezew i Mutkurów wie- 
dzieli, ża Tatiszeczew wróciwszy do Rosji ogłosi, 
co tylko będzie mógł i jsk będzie mógł o swej 
wycie:zce do Bułgarji. Jakcż rzeczywiście ogło- 
sił nie mało riebylic, tyłko zamiłezał o tem, co 
sam mówił, a przekręcił to, eo do niego mówiono 
Wymienieni ministrowie wyłuszczyli mu cały nie- 
gedziwy tryb postępowania Rosji i jej dyplomacji 
'zględem Buigerji i w samej Bułgsrii, zakoń- 
czyli zaś wywód swój tak: „Z wszystkiago wyni- 
ka, ża Rosya, chciała gobie zabrać Bułgarję na 
własność, przerobić ją na swoję gubsrnję. 
jednak natrafila na opór, zaczęła politykę prze- 
śładować, szykan, ucisku...“ Tetiszczew słuchając 
tego wywodu, kręcił się na stołku niecierpliwie, 
czerwieniał i bladł, potem wstał nagle, przerwał 
mowę ministrom i odezwał się: „Panawie! Rosja 
was wyzwoliła; Rosja mą powód do gniewu na was, 
ale zostawmy to na boku ji etarajmy się pogodzić. 
Rosję boli serce, gdy widzi, że Bałgarja prze- 
chyła ię do potrójnego przymierza, do którego 
należa jej wrogowie“. Na to odpowiedział M utk u- 
rów: „Wypadki ostatnich lat i zachowanie się 
Rosji podniosły ducha Bułgarów i zachęciły ich 
do pracy w kierunku utrzymania szamodzielności 
i niepodległości. Gdyby przyszło do tego, iżby trze- 
ba było bronić orężnie tej samodzielności przeciw 
rosBzczeniom rosyjskim, to niechaj się car nie dziwi, 
jeżeli się armja bułgarska przyłączy da nieprzy- 
jaciół Rosji! .* Następnie min*strowie stanowczo 
odparli zarzuty Tatiszczewa, jakoby przyjmowano 
w Bułgarji nihilistów rosyjskich, gdy przeciwnie 
w Rosji są protegowani 1 nagradzani xrewglucjo- 
nisci bułgarscy, jak Benderew, Grujew i inni. Na- 
leży to do rosyjskich środków dziatania przeciw 
Bułgarji i jej rządowi. 

Sprostowania powyższe i wyjaśnienia przesłał 
rząd kułgarski swoim agentom dyplomatycznym. 


Sprawozdan'e posła Popowskiego. 


„ Poseł Pepowski zdawsł w ubiegłym tygo- 
dniu przed wyborcami swymi w Wadowicach 
sprawozdanie z czynności swoich w Radzie pań 
stwa. Skreśliwazy działalność i zabiegi Koła 
polskiego w ciągu osta.nich dwu lat, przeszedł 
p. Popowski do działalności gwojaj jako członka 
delegacyj wspólnych i rzekł: 

„Armją państwa wymaga wiele i bardzo 
znacznych ofiar, ale na wzmocnienie aiły państwa 


przyjemniejsza w całej podróży. Nazywam ją zaj | 


przyjemniej.zą dia tego, Ża morze było pilnie 
waburzone, bawiło się więć naszym okrętem, który 
przypadkowo należał do mniejszych, jak piłką. 
Było to po piątej zraną. Większa część podro- 
żnych leżała jeszcze w objęciach Mosfiuszą i ma- 
rzyła może o rzeczach najpizyjemniejszych, a w 
tem zaskoczyła ich nagle choroba morska 1 kzorst- 
ką ręką przerwała iih marzenia. 

Ja i Czterech innych mężczyza byl.śmy na 
pokładzie i obserwowaliśmy z najwiękazem zaję- 
ciem owe Bceny burziiwe, jakie na morza wę ros- 
grywały. Ponieważ zaś tym razem choroba mor- 
kką u mnia nawet wztępnemi objawami się mie 
przypominała, przeto mogłem oddawać sig tej 
Obserwacji z Całą awobodą. Najwięcej zajmywały 
mnie ruchy naszego okręta. Ten wyprawiał tany 
najpocieszniejsza. Stawał np. co chwila dęba, tj. 
kOunosił się jednym końcem giaieś niby w nie- 
biosa, a przeciwnym puszczał się w Cząrną 
otchłań. Rownocześnie zaś przechylał się i na 
boki. Wnet więc przechyiał sig na bok prawy i 
to tak silnie, że brzeg pokładu dosięgał poziomu 
wody. W chwili atoli, kiedy się już zcawało, że 
się całkiem przewróc', począł przechylać s.ę na 
drugą stronę i znowa tak silnie, żo zdawał sig 
wywracać. Wszystkie te figle okrętu trwały do- 
tąd, dopokąd nre wjechaliśmy pomiędzy wyspy. 
Z początku spogiądałem z pewną obawa na te 
szalone ruchy okrętu, a to z tego powodu, że 
maszyna jego już na wyjezdnem Chimerowała i 
musiano koło niej przez cały dzień manipulować. 
Gdym atoli widział, że ¿hoa jej jest Caylee regu- 
larzy i że statek pomimo swych tanów rla acho- 
dził ztoru, uapokonłem się człkiem. Muszę jednak 
dodać, że w Czawie silnego huśtania S'ę okrętu 
miałem p.dobne uczucie, jakie mamy na huŚiaw- 
ce w chwni, kiedy takowa, podniozłszy wig kabią- 
kiem do punktu najw;ższego, ppnzziza wię taito- 
pnie w doł. Wiadomo, ŻE W czasie togo BpUSZCZA- 
nia się zamykamy nieraz misaowoli oczy, bo doi, 
ku ktoremu huśtawka w szybkim pdzia leci 
budzi p.wną obawę, pomimo że wiemy, 1Ź 
huśtawka jesc w dobrym stani; i że z goniuli jej 
nie wzłecimy. Otóż podobnego u.zucia doznajemy 
na okręcie w chwili, gdy takowy z wysokości, do 
której bułwany go podniosły, w przepaść Rię 
Gpuszczą. 

Z wysp, obok których płyniemy, są niektóre 
cgołącona z wszelkiej wegetacji, prezentują bij 


Gdy. 


bo Aus'rja jest dzś jedynem pań twem, gdzie 
Polacy korzystają w całej pełni z równy.h praw 
z wszystk'mi obywatelami państwa; to też zależy 
nam na powiększenia siły zbrojnej, za'eży na 
gr.mzdzeniu środków i pewnej obranie, byśmy 
iw chwiii, kiedy przyjdzie da dziejowego obra- 
chunku pomiędzy Wsihodem a Zachod m, byli 
tak silni, abysmy nietylko kraj niez t bron'ć mo- 
gli, lecz wyzwolić także i naszychśbeacj, dotad 
jeszcze mu.iemiężotych. Inne narcdy, jak n. p. 
Amryka. nie potrzebują łożyć takich ofiir na 
wojsko, dla tego mogą stanąć ekonomicznie wy- 
żej i zalewać Europę produktami swem; u nas 
jednak dla ochrony przed Moskalami musimy 
łożyć n»jwiększe ofiary, z czem się Wszyscy po- 
slosis polscy jadnomyślnie zgadzaja. Łożą: je- 
dnak ofiary na wojsko, starało się Kał; polskie, 
aby i tutaj narodowe i ekonomiczna koncesje 
uzyskać. 

Otóż po pierwsze staraliśmy się w delega- 
cjach o założenie szkoły kadetkiej we Lwowie, 
aby węcej Polaków miało s;osobność wyksziałcić 
sę ns oficerów. Sprawa ta jest jaż pomyślnie 
załatwioną i odpowiadni budynek ma stanąć 
wkrótce we Lwowie, tak, by jaż w roku przy- 
szłym szkołę kadeeką otworzono. Dalej staral:ś- 
my się o to, by i w eantralnych szkołach woj- 
skowych były godziny języka polskiego, co nam 
przyrzerzono. 

W sprawie dostaw dlą armji, której byłem 
referen'em, staraliśmy się usilnie, aby część do- 
staw zakupywano wprost od producentów, i to 
płody rolnicze ad rolnikós, a wyroby inne od 
rzemieślników. I powiodło się nam na raria uzy- 
skać 25 pr. dostaw, co jest wprawdzie skromn:m 
początkiem, ale zawsze jest czemś, tylko daľej 
nam pracować trz:ba. Wreszcie staraliśmy się o 
założznie w kraja naszym nowej Źrebięcarni dla 
wychowu koni wojskowych, do których mogą i 
prywatni hodowcy s,rzedawać po znacznych ce- 
rach ładniejsza okazy zwier.ąt, co znowu może 
wpłynąć na podniesienie chowu koni w kraju, 
| bo hodowcy zachęesni uzyskaniem wysokich cen 
za swoje Żrebicta, będą także starali się proda- 
kować piękniejsze okazy. Skutek tych naszych 
starań taki, iż są wszelkie szansa, że wkrótee 
taka nowa źrebięcarnia w naszym kraju pow- 
stanie. 

| Wsród ponurezo obrazu stosunków naszych, 
i 8q przecież i wes'lsze myśli. Widać bowiem na 
| każdym kroku, że się przecież coś robi, że jest 
postęp ku lezszemu, że siły, choć zwol1a, ale 
wzrastają. * ; 

Do takich objawów dodatnich naszego życia 
zalicza mówca wspaniały pogrzeb ni:šmĮmierteł:ej 
pamięci Adama Mickiewicza, który uważa za prze- 
gląd sił narodowych. Przed piętnastu laty nia byli- 
byśmy jeszcze w stanie urządzić takiego pogrzebu. 


KOREZNZZZZE A a ZZA 


stawał, by te1 ciężki podatek na wszelkie trunki, 
a tem samem na wszelkie klasy rozłożono; oraz 
3) dlaczego R da państwa dozwala, by koiej pół- 
nocna nakładała na ludność takie przerażająte 
ceny, a do tego żeby miała taki rozkład jazdy, 
jakby sobie z polskiej publiczności poprostu kpić 
chciała. 

Pan Popowski odpowiedział na to, ża wszys- 
tkie te zażalenia za słuszne uzna/e i zrobi co bę- 
dzie w stania, aby tə złe usunąć. — I w sprawie 
wódczanej chciało Koło inaczej postąpić. D ła to 
dla niego naboleśniejsza sprawa, i dopiero kiedy 
sam Cesarz wezwał prezesa Jaworskiego, Żądajze, 
by Koło za tym podatkiem głosowało, wtedy do- 
piero ugięło się Koło przed wola monarszą. — Co 
do kolei północnej, to posłowie polscy byli jaż 
w tej sprawie u ministra handlu — dotąd bez 
skutku — i faktycznie pojąć nie mogą nawet sa- 
mi urzędnicy kolejowi, co ma za cel ta przedpo- 
topowa manipulacja na szlaka Bielsk-Kalwarja. 

Na wniosek przewodniczącego podziękowano 
Popowskiemu za rzetelne popieranie spraw swoich 
wyborców i uchwalono mu jednomyślnie wotum 
zaufania, a w prywatnych rozmowach wzywano go 
do kandydowania w roku przysziym. 


Sprawy sejmowe. 


Projekt instrukcji dla Wydziału krajowego, 
który opracował p. Władysław hr. Iioziebrodzki, 
a komisja rewizyjna przydzieliła wraz z innemi 
materjałami swemu subkomitetowi, różni się za- 
sadniczo tylko w kilku paragrafach od cbowiązu- 
jacej obeenie instrukcji; ale różni się również w 
kilku ważnych postanowieniach od znanego czy- 
telnikom Przeglądu wniosku posła dra Madeyskie- 
go. — Gdy ten wniosek nie znalazł poparcia Ww 
komisji a sam wnioskodawca, wobəc oświadczenia 
Wydziału krajowego, od niektórych zamierzonych 
zmian obecnej instrukcji odstąpił, ograniczymy 
„się na wykazaniu, jakie zmiany wprowadza pro- 
| jekt instrukcji, wypracowany przez posła Wł. hr. 
| Koziebrodzkiego. 

Wprowadza więe najprzód do § 8 tę zmianę 
Że wzbrania Wydziałowi krajcwemu 
[stałego obciążania funduszów kra- 
jowych i czynienia wydatków bud- 
jżetem nieobjętych bez zezwolenia 
Sejmu i zaostrza ten zakaz postą”owieniem, 
które mieści w sobie § 9, że sumy na pewną 
rubrykę budżetu przeznaczone nie 
"mogą być użyte na wydatki innej 
rubryki, jeżeli natakie przenosze- 
inie Sejm nie zezwoli. 
Obok tego postanowienia normują ego ściślej 
í gospodarkę funduszami krajowemi wszedł do $ 8 


Dziś były tam już wszystkie stany, a przedewszys- į jako 2 alinea ustęp crzekający, że Sejm może na 
tkiem byli włościanie tak silnie reprezentowani, | nieprzewidziane wydatki wstawić pewną kwotę do 


co znowu głównie usiłowaniom tutejszego ludu 
zawdzięczyć należy. A dalej te Kółka rolniszs, te 
stowarzyszenia ludowe, cóżto za piękny zadatek 
lepszej przyszłości, kiedy lud siłę stowarzyszeń 
uznawać zączyna. 

„Kończę tedy życzeniem, byśmy dalej w tym 
kierunku pracowali, a kiedy przyjdzie do dziejo- 
wego obrachunzu między narodami, byśmy poka- 
zali, że umiemy w czasie pokoju pracować i gro- 
madzić siły narodowe, a w czasie wojay poświęcić 
krew i życie za ojezyznę.* 

Włościanin (ranciszek Scudnicki interpelował 
posła: 1) Co myśli robić w kierunku poprawienia 
doli ludu, którego jest reprezentantem; 2) dla- 


więc jako skały nagie, a do tego wygładzone cię- 
żarem owych olbrzymich lodowców, jakie w mi- 
nionych epokach gwologicznych na nich ciężyły i 
po mich się zzuwały. Inne z tych wysp E4 poro- 
sle mehom lub trawa, na niektórych narszcia 
zielenig się małe lasy szpilkowe. Kształty tych 
wysp, których tam bez hka, są rozmaite. Jedne 
z nich są półkuiiste, inae stożkowate lub spicza- 
ste i na Baczytach swych pooraze bruzdami. Bar- 
dzo często nareszcie napotyka oko kształty tfan- 
tastyczne. To samo tyczy się takze wybrzeży nor- 
wegskich. Takowe tworzą lisje wężowate, gdyż 
wrzynają Bię w nie niezliczone zatoki, czzli fjor- 
dy. Na brzegach tych fjordów widzuńy tu i ów- 
dzie domki rypackie, pomalowane, wedlug zwy- 
tzaju tametznego, na cegiasto. Niekiedy apostrze- 
gamy całe Wioski rybackie. Widoki takie powia- 
rzają Się nienstannie i wprawiają W Uspozubienie 
smętne, gdyż przyroda tametzna nie rozwesela 
widzą barwami tak roznoroduemi, jak w krajsch 
południowych, lecz przemaga barwa kzarawa. Mo- 
notonność tej podrózy przerywa tylko widok ta- 
kich stworzeń, jakien u nas nie ma, t. j. wielo- 
rybów lub deifinow. Nasz okręt spotkał się już 
w drogim duia swej jazdy z temi potworami. 
W jednem miejscu ujrzeliśmy naraz całą rodzinę, 
t. j. rodziców i dwoje dziatek. Te ostatnie bawiły 
me po dziecinnemu, t.j. wnet wznosiły ig w zgra- 
bnych łukach po nad wedę, wnet chowały £ię pod 
nią. Pewnego razu płynął wieloryb tuż kzło na- 
szego okrętu i towarzyszył mu na cłagiej prze- 
strzeni, trzymając Bię przytem ciągie pud po- 
wierzchnią wody. Oprócz wielorybów, mew i edle- 
donów zejmuje padrożnych takie wschód i zachod 
ułuńca. Udbłaki i tony barwne, jakte wiedy wi- 
dzimy, szczególnie jeśli obłoki tworzą rodzaj kor- 
tjuy, są zchwycająca. 

Ludność owych ckolic nie jest liczną i skła- 
da się giósnie zrybaków. Źyciu tej ludności, jak- 
kolwiek ono jegt co do zajęcia jednostajcem, nie 
brak pomime to pewnej poezji, gdyż połów ryb, 
zwłaszcza wieikich, dostarczą dosyć emocji. Tyczy 
się to j:daak głównie pory letniej. W zimowej 
EOrze zuś, kidy i noc trwa prawie bez przerwy 
i busze gą ną porządku dziennym, a względnie 
noczym, jest Życie tameczna nie bardzo przyje- 
mnem. Wtedy też nie chciałbym tam mieszkać, 
gdyż wtedy trzeba prawie nieustannie walczyć z 
niebezpieczeństwem. Znosić sią za Bożą bowiem 
muszą mieszkańcy taraeczni także w porze zimo- 


rozporządzenia Wydziału krzjowego, ale Wydział 
nie może jej przekroczyć i winien z użycia tej 
Bumy zdać sprawę Sejmowi przy zamknięcin ra- 
chunków każdego roku. 

W następnym § 9 zaproponowana smiana, 
że gotowiznę fundacji, przeznaczoną na korzystną 
stałą lokację, umieszczać należy (w braku i»nego 
postanowienia zapisu fundacyjnego) w papierach 
krajowych mających pupilarne bezpieccńistwo, 
ma również ną oka prawidłowy zarząd fzndusza- 
mi pnblicznemi, któremi Wydzi,ł krajowy ad- 
ministruje. 

W dalszej kolei zaproponowane zmiany SS 
13, 15, 21,-22, 28, 80, 31, 38, 88, w, %2 i 56 


1 ży 


wej, komunikacja zaś odbywa się głównie czółna- 
mi, O:óż w czasie burz zimowych gina nieraz te 
czołna wraz ztymi, którzy w nich siedzą Wpraw- 
dzie m czasie kucz używają tam zwykle czółan 
większych, a zamiast dwócn wicśtarzy, robi w.o- 
głami 6, a nawet 8 osób. Wszelako mieraz nie 
pomaga to wszystko, gdyż burza przewrąca i zá- 
tapia czółna. Z tego powodu ma'ą tam bardzo 
trudne stanowisko duchowni. Prawie co rok wy- 
darza gig, że duchowny, płynąć do chorego, ginie 
w drodze wraz ztjmi, którzy go wiozą. Taki sam 
los spotyka nieraz lekarza, jadącego do chorego. 
Jesii zaś nawet odbył drogę bez wypadku, toć 
przybywa do ceiu najczęściej za późno, gdyż cho- 
ry, nia mogąc się go doczekąć, umiera — baz 
jego pomocy. 

To nieustanne narażanie się mieśzkań:ów 
półn?eno zachodnich wybrzeży Norwegji na nie- 
bezpieczeństwa, ma jedną dobrą stronę, t. j. Wy- 
rabia niezwykły hart duszy. Stąd miękkość cha- 
raktsra i brak odwagi s3 tam, jak mi mówiono, 
rzeczy nieziąne. Kazdy Norwegczyk wsiada, nie 
zważając na burze, śmiało w czółno i puszcza 
pię z nem na zdradliwa fale morza, poruczsjącć 
siebia i swój los przeznaczeniu. To też nie ma 
lepszej sposobności do wyrabiania energji i naby- 
wania odwagi, jak podróże morskie. Nawet u ko- 
biet wyrabiają takie podróże odwagę  niczwykłą. 
W Throndhjem poznałem dwie siostry Norwegian- 
ki. Przybyły one tam z prowincji w celu odje- 
chania do Nowego Jorku, gdzie ich brat mieszka. 
Osóż jedna z tych sióstr puszczała się tego roku 
już po raz wtóry w tę podróż i nie okazywała 
ani sladu obawy, chociaż takowa byłaby u niej 
całkiem usprawiedliwioną, Na wiosnę bowiem te- 
go reku była ta panna w drodze do Ameryki, 
mie dostała się jednak do celu, a to z tego po- 
wódu, że na okręcie, którym płynęła. wybachł 
pożar i okręt ten za.onął w chwili, gdy zatedwie 
część podróżnych zdołano uratować *). Panna ta 
opowiadała nam całą tę katastrofę, i opisywała 
©wą rezygnację, jaka się wytwarza pod wpływem 
bliskiego niebezzieczeńsiwa. Opowiadała tedy, że 
w pierwszej chwili, gdy wisdomość o wybuchu 
pożara pomiędzy podróżnymi się rozeszła, Ppo- 
wstała pamką i zamięszanie nie do opisania. 
Wszyscy cisnęli się do czółen, które czem prę- 


*) O zdarzeniu tem donosiły w swym czasie 
gazety. 


dzej w m¿rze spuazczano. Wiadomo zaś, jak ezg- 
sto w takich razach ten j:dyny środek racunża 
zawodzi, a to z tago powodu, Ż3 ezólns przaćią- 
żena ilością osób, które się w nie napchały, wy- 
wracają się i toną, jesli morza jest tylko trochą 
wzburzone. Dla tego też tym razem stanął ka- 
pitan okrętu z odwiedzionyw rewolwerem pizy 
schodkach, wiodących do ezółea i ozaajmił kate- 
gorycznie, że zastrzeli na miojscu każdego, kto 
będzie uziływał dostać się do czółen prędzej, niż 
kolej na niego przyjdzie. To energiczna wystzpie- 
nie kapitana wywarło skutek jak najzbawienniej- 
szy. Podróżai bowiem zdołali zapaacwać nad sobą 
o tyle, ża wsiadanie do czółen mogło odtąd odby- 
wać gię w parządku, oznaczonym przoz kąpitaną. 
Najpierw więc ratowano kobisty i dzieci, na- 
stępnie zas mężczyza tyle, ilə czółna pomiećcić 
mogły. Zaledwie czółaa odpłynęty od parostatkn, 
zatonął tenże. Między tymi, któszy poszli na dno 
morza, znajdował się także kapitan okrętu. W ra- 
zach katastrof bowiem jest taki kapiiau moral- 
nie obowiązany, tylko jako ostatni opuszcząć 0- 
krat, albo, gdy to jast niemożebnem,—ginąć wraz 
z okrętem. 

Przejdźmy teraz do Lafot. Jest to grupa 
olbrzymich wysp granitowych, leżących ps za 
6S stopniem szerokości północnej i chroniących 
wybrzeża Norwegji przed natarczywością morza 
lodowatego. Pomimio położenia tak wysuniętego 
na północ, klimat Lofot nia należy do surowych. 
Zimy gą tam stosunkowo dość łagodne, a w lacie 
widzimy w dolinach pastwiska wcale żyzas. Około 
Lofot odbywa się na wielką skale połów ryb mor- 
skich, zwłaszcza t. zw. sztokfiszą (kabeljan). 
Oprócz tego ubijają tam także dosyć wielorybów, 
których przynęcają odpadkami innych ryb. 

Fauna Lofot posiada już wszelkie cechy o- 
kolie podbiegunowych. Widzimy tam bowiem reni- 
fery, foki, a jeśli los sprzyja, także niedźwiedzie 
podbiegunowe. Na skałach zaś tamecznych gzież- 
dżą ałę krocie edredonów i innego ptactwa mor- 
skiego. 

Powyżej Lsfot leży grupa wysp Vesteraalen. 
Są to także wyspy skaliste i podobaa do Lnfot 
tak rozmiarami, jak i fantastycznością swych 
kształtów. sa 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 


wy atosunex między nimi. 


normują sposób załatwiania spraw krajowych przez 
Wydział, określają atrybucję marszałka i człon- 
ków tego Wydziału i oznaczają wzajemns 8 użbo- 


pos. Jaworskiego, zastępcą posła Edwarda J"drza- 
jówicza, sekrerarzatei pp Łaczyńskiego i Rozo7- 
stocka. Dla wniogkn pos Abrakamowicza o pe- 
bstza krajowych dodatków konzumcyjnych wybza- 


Wedle tych z:projektowanych zmian $ 138jno sprawozdawcą poszła Chamex. 


postanawia, że u hwsły Wydziału krajowego, pod 


obrady Sejmu przeznaczone z reguły powinien 
wnosić do Izby sejmowej. ten c łonek Wydziału 
w którego departamencie sprawa byla opracowaną. 
Ale gdyby na posiedzeniu Wydziału wniosek jego 
upadł, a on zdanie oddzielne sobie zastrzegł, tedy 
wolno mu tak w komiej:ch sejmowych jak i w 
pełnej Izbie bronić swego zdania i powody jego 
przytaczać, lecz Wydział powinien z pomiędzy 
większości członków wyznaczyć dla tej sprawy 
referenta sejmowego. 

Do $15 dodaja projekt nowej instruzcji po- 
stanowienie, że uchwały Sejmu zawierajace we- 
zwania do rządu powinien Wydział popierać u 
rządu przez namiestnika osobnemi równocześnie 
wnoszonemi memorjałami a o skutku tych starań 
zdawać sprawę następnemu Sejmowi. 

Następny S 29 określa tryb «brad zesyjnych 
Wydziału krajowego i atrybu je Marszałka eo do 
układania porządku dziennego tych obrad. Para- 
graf ten opiewa : 

„Na jeden dzień przed posiedzeniam każdy 
członek Wydziału krajowego złoży w biurze mar- 
szałka spia spraw, które do obrad przygotował. 
Jeżeli przadmioiem obrad ma być użycie kwot, 
uthwalonych przez Sejm do rozporządzalność: 
Wydziała krajowego (fandusz dsspezycyjny), lub 
osobiste sprawy urzęda:ków, referant obowiązany 
jest podać wniosek swój wraz z uzasadnieniem de 
wiadomości marszałka na dzień vrzed posiedze- 
niem Wydziału. 

Referaty dotyczące rozdawnictwa siypendjów 
i miejse fundacyjnych, powiany być wraz z listą 
kwahfikacyjną i waioskamt referanita przez GŚm 
dni p.zed sesją, na której mają być u:-hwałons — 
złożone w biurze marszałka 1 dostępne wszystkim 
członkom Wydziała krajowego. 

Po wyczerpaniu porządka dziennego mar- 
szałek lab każdy z czionkow Wydziału moża zs 
zgodą Wydziału wnieść sprawy naglące, chociażby 
przez referenta nie były naprzód zapowiedziane.” 

W $ 22 do pierwszego ustępu dawnej in- 
strukcji orzekającego, ż3 członkowie Wjdziała 
krajowego mają goriiwie pełnić swoje obow azka a 
Wszyscy, jak oraz uarzydający ich zastępcy, Mają 
róWwue piaWa i obowiązka, dodano w prajektła ina- 
Btępujące trzy Ustępj : 

„Człozek Wyaziału krajowego, przewodni 
czący depariamentu, ina dodane do pomuty 
atałe biuro składzjąte się z potzzebaej MoBu 
urzędaaków pod bezpośrednim zwierzchnictwem 
najetarszego rangą, którego Marszałek wysnaczy, 
a któremu maczolnik departamentu prace porucza 
i sposób ich załatwienia wskazuje. 

Członek Wydziału krajowego jako przewo 
dniczący depariameutn jost obowiązanym z koń- 
cem każdego miesiaca przedkłiadać Marszałkow: 
wykaz spraw nadeszłych, załatwionych i zale- 
głych. 

Czionek Wydziałe krajowego obowiązany 
jest w skutek uchwały Wydziału krajowego oso- 
biście zwiedzać zakłady krajowe, zostające pod 
jego bezpośrednim zarządom.* 

A zaś $ 28 postanawia, że „jeżeli członek 
Wydziału krajowego nie pełni swojego urzędowa- 
nia dłużej, amżeli dni czternaście, uważać należy, 
że tem samem złoży: mandat do Wydzsiała kra- 
jowego. Wyjątek stanowi urlop, choroba, lub 
powołanie do innej służby przez Se,m łab Wy- 
dział krajowy.” 

W $ 29 zawiera także projekt postanowienie, iż 
nie, iż zwyczajne posiedzenia Wydziału krajowego 
mają sie odbywać przynajmniej dwa razy 
na tydzien. 

$. 31 projektowan j instrukcji postanawia, 
że po zapadłaj w Wydziale kraj. uchwala Żaden 
z jego czionków nia może cofnąć swojego zda- 
nia, jednakze Marszałek z swojej własnej inicja- 
tywy lob na żądanie trzech członków Wydzi łu 
może przedmiot uchwalony raz jes cze poddać 
pod obrady, a w zwąku z tem poatanowieni' m 
jest szósty ustęp Ś. 33 nazazujący, iż „czł=nek 
Wydziiła wnien na referacie zapisać t swoim 
podpisem stwie:dzić uchwałę, na podstawi» jeg 
referatu zapadły, jax or:z postanowienih Ś. 40 
opiewające, że członek Wydziału krajowego, 
który sprawę na posiedzinia wnosił, cúp wiad: 
za zgodność esszedycji z cchw.ła i sa właś iwa 
jej formę, ma przeto prze.rzć, w razie potrzeby 
poprawić kencept ekspedycji podpiszć go nawet 
w takim razie, gdy uchwała przeciw jego vni>- 
skowi zapadła — wreszcie przedłoyć go z at- 
tami Marszałsowi do rewizji i apr. baty.“ 

Z koiei idący S 41 erasko, że Maraał:k 
przejrzawazy koncept ek<zedycj, ndala jej ewt- 
jego „expediatur*, jeżeli me zschożz: wypadek 
przewidziasy w $ 42. W tym bewies wypadku, 
tj. jeżeli Marszaiek ra ekspedycję tig oie zgadza. 
a referent poprawki przez MuBzsiks propenawa 


Ga COWNAJZEG 


Lwow 20 października, 


Dar. Naij Pan udzielił z prywatnej swej szka- 
tuły kolonji mazurskiej w Tomas:owcach, w powiecie 
kaławkim, na budowę szko:y zapomogę w kwocie 59 zł. 

Przeniesiania. Miuister spraw wesnętrzaych 
przeniósł sta ostów: Edmunda Naw oskiego z Husia- 
tysa do D liny; Bogusława Kieszkowskiego z Dąbro- 
wy do Sambo:a; oraz poruczył sekretarzowi Namie- 
s'nictwa, Józefowi Ostrowskiewu, kierownictwo s*aro- 
stwa w Dąbrowej. zaś sekretarzowi Namie tnictwa, 
Włady ławowi Macbniewiczowi, kierownictwo staro- 
stwa w IIusiatynie. 

Prezentę na opróżnione gr. kat. probostwo 
regias collationis w Kamieńcu, nadało Namisetnictwo 


ks. Dyonizemu Dyakowskiemu, gr. kat. plebanowi 
w Krzywam. 
Promocja. P. Kazimiera Rutkowski otrzymał 


w lwowskiej szkole we'ergnasji stopień lekarza we- 
terynacji, 

Konkursa. Magistrat m. Przemyśla rozpisał 
tgnkurs na posadę weterynarza z płacą 800 zł, vo 
czni; i dodatkiem 120 zi., oraz z prawem d» trzech 
dodatków pęciol:tnish i do emerytury. Pudania na- 
leży wuieść do prezydjnm magistratu najdalej do 
końca listopada b. r. 

Raut wczorajszy u państwa Namiestuikowstwa 
Badenich zgromadził w gościnnych ich salonach cały 
Sejm z księciem Marszatkiem na czela, a o godz. 
10 przybył arcyksąłę Leopold Salwator ze swą mał. 
żonką. Na cześć Arcyk»ię:iwa, przy wejściu ich do 
gali, zagrała muzyka hymn ludowy, poczem nas'ąpiło 
przedstawianie im wiela osób ze świata po.elskiego 
i z towarzystwa lwowskiego. Arcyksięstwo vatawili 
na ramcie do północy. 

Temperatura. Termometr -+ 1° R. Barometr 
768%, Dzień pochmurny i zimny. Od rana pada na- 
przemian to śrieg, to deszcz. 

Awans listopadowy w armji. Jenerałem dy- 
wizji mianowany jeue:ał brygady August N:methy v, 
Nemetfniva. Pułkowmwsami umanowani następujący 
podpułkuwnicy w pałkach piechoty: Jañ Barka (30), 
Mieużysław Kotowski (95), Otto Lawaczek (9), Emil 
Ballienx v. Guelfenburg (57), Ludwix Roszkiewicz 
(16), Adolf Heimroth (10) i Stefan Pieniążek z Kru- 
ztowej podpułkownik w artylerji. 

Majorami mianowani następujący kapi:anow.e 
I klasy w pułkach piechoty: Fo:dynand Smola (9), 
Franciszek Lehrl (57), Jaljusz Dubsky (45), Józef 
Hauser (15), Antoai Mayr (45), Karol Freikerr 
Daubleszy v. Sterneck «u Ehcenstein (89), Ilermaan 
Fretherr Czikann v. Wahlborn (30) i Wiktor Jud: 
kiewicz w puiku acżynierji, 

Kapitanami I klasy mianowani następujący ka- 
pitanowie II klasy w pułkach piechoty: Jozef Wol- 
gaer (13), Feliks Gąsioruwski (80), Józef Chorąży 
(55), Emil Wojakowski (100), Józef Giirtler v. Blu- 
menfeld (45), Stanisław Nieczuja Śnieżek v. Snieżko 
(15), Włodzimierz Mogiła Stankiewicz (30), Winceniy 
(łorowski (90), Frauciszek Kramer (80), Wiktor Da. 
szkiewicz (55), Józef Nowicki (24), Antoni Kotzou- 
rek (45), Arnold Werner (89), Alfred Konrady (89), 
Jan Maliborski (40), Antoni Serwacki (89), Franci- 
szek Aleksandrowicz (24). 


Kapitanami drugiej klasy mianowani nadporu- 
czni y piechoty: Karol Witkowski (41), Karol Englert 
(80), Wład,sław Rakowssi (41), Korneli Barysz (30), 
Zygmuast Zieliński (20), (C. d. n.) 


Carmen Sylwa, ukoronowana pocetka, b3- 
wiąc we Wiednia czyałąa lic:nie zgromadzonym 
w jej salonie literatom i artystom najnowszą swoją 
tragedję p. t: „Mistrz Manolly.* Królowa czytała 
bez znużenia przez trzy godziny, czasem tylko zwil- 
żając usta limoniadą, którą nalewała uprzejma jej 
sąsiadka, arcyks. Marja Teresą. 

Po odczycie pytała królowa obecnych o ich 
zdanie, i z widoczną skwapliwością notowała sobie 
robione jej uwagi. Następnie obnoszono chłodniki i 
zabawiano się muzyką, której królowa jest wielką 
miłośniczką. Grał więc na skrzypcach prof. Lesche- 
tizky przy akompaniamencie fortepianu, do klórego 
zasiadła w własnej osobie królowa, i śpiewał rów- 
nieł przy jej akompaniamencie artysta amerykański 
Alexi. O godz. 3 po południu pożegnała króliwa 
całe towarzystwo i w towarzystwie arcyks, Marji 
Teresy odjechała na dworzec „Staatsbahnu,* skąd 
osobnym pociągiem podążyła do Rumunji. 

Piękne Lwowianki. Mał» zapewne jest miast 
w louropie posiadających tyle pięknych kobict. co 
Lwów. Przekonywa nas o tem ten fakt, że na wi- 
nictach ilustrowanych pism niemieckich pojawłać się 
zaczynają twarze Lwowianek. I tak n. p. na osta- 
tnim zeszycie ilustracji wiedeńskiej jest portret pan- 


nej nie pr.zyjmoj», Marszałek me» prawo w gats- lny W. jednej ze znanych pięknoś'i lwowskich. 


wanie ekapodyrji wtrzemać i poddać Bp awg po” 
ponowną decyzję Wydui-ła kiajowaga 

To samo prawo i„rzysłaga e Ma'sza kawi z$ 
38. Paregrif ten orzeka bowiem, 28 ma on prawa 
aprawę, uzaacą trzez roferanta za potoczrą, Wiieśr 
na posiedzenie Wydzisia k'a owsgo. 

Ren:sta paragr=f w abseo1ie ebowasuącej in- 
strnkcji pozostała n'ezmiesio:s, tylko w sprswie 
miąnowawa urzędyykaw a stag Godsju projekt ro 
wej instrukcją w $ 56 gostacowe nia, iż „Wydzał 
mianuja urzędnikiw i Flaga gaslo wedle nekwalo- 
nego przez Ssjm etatu, któego ris wsin prze 
kraczać, jak orsz dalsze poatenawianie, Ża W ra 
zie nadzwyczajnych czynności, lu» sżażego wiek 
szunia zukra:u prac, mui Wydzał krejswy tom 
czasowo przyjąć Eadzw czejnych pracewn ków, 
winien to jednak zaraz na nas ęznej wasji s jo 
wej uzprawiedliwić, m, jeżeli zachodzi notrzsba 
ktałego powększenią etie, przejłszyć Sejmow; 
odpowiednie wnioski. 

* z * 

Komiaja budzutowa u zwaliło sgo 
dnie z wūioskəmi referma posła Skrzyńskieżę 
wyd»tki badżetu krajaseso w I i II sukryce. 
W I rubrjca „Koszis reprezentacji“ przyjęto sumę 
wydaików W wysokości przez Wzdmał 5kt-jewy 
prelimincwanej, = II robr. „Ksszta zarządu” ske- 
śliła komieja kwctę 3000 ał z pieitmnswanych 
na donzjens uyurcjstów A powzięcia rezaiucję, aby 
Wydzial krajowy wziął pod rozwagę re rg atiizaCję 
etatu służby krsjowaj w tymi kierunku, sby zii”- 
siono posady dyurn:stós w odd lała k: koncepto 
wym, techniczzym i rachu;kosym: 1 Zażtayió:1 je 
wprowadzeniem w życie spłikortar. A 

R wnocześnie puieciia komaja Wydzialowi, 
aby zastanowi! ri3 nad reformą systamn rachun- 
kowego i od'ośwe wsio ki przesłoył Ssjmowi 
ną nsjbisższej sesji 

* = . 

Komisja podatkowa ukanat;tuowała 

się onegdaj i wybrała swoim pizewsaniczą ym 


Skąd wiedeńska ilustracja dostała ten p rtrot? 
— zapyta każdy. Oto znany i doskonały fotograf 
tutejszy p. Mazur, który zdjął mnóstwo prześlicznych 
fotografij z piękności lwowskich, dostarcza artys om 
zag anicznym tych pięknych twarzy, a oni czerpią w 
nich natchnienie. Tu i ówdzie cos zmienią, inny 
srój dadzą, albo i nic nie zmienią, lecz tylko do- 
kładnie s*opiują i stworzą obrazek, którym sę za- 
granica zachwyca i powiada, że artysta X lub Y 
niewyczerpanym jest w komponowaniu cudzych twa- 
rzy kobiecych. A ten artysta dowcipny dowiedział 
się tylko, że jest Lwów na świecie i że w tym 
Lwowie jest tyle pięknych kobiet, 

Król Humbert omal że nie padł ofiarą nie- 
szczęśliwego wypadku. W niedzielę po południv, gdy 
król jechał konno z Monzy do Medjolavu, aby zwie- 
dzić tamtejszy tor wyścigowy, zawalił się most łą- 
czący drogę dojazdową do toru wyścigowego, Z to- 
rem, właśnie w tej chwili, gdy król przezeń prze- 
jeżdłał, Koń runął na lewy bok i pociągnął ze sobą 
króla, ale na szczęście ani koń, ani jeździec nie 
odnieśli ciężkich uszk dzeń, Medjolańczycy dowie- 
dziawszy zię o tym wypadku, wyprawili Ilumb=rtowi 
serdeczną owację. 

Posiedzenia Rady miejskiej odbędzie się ju*ro 
we czwa tez o goda, 6. wieczorem. 

Ze Szkoły przemysłu artystycznego. Z uczennic 
tej szkały zasłażyły na wyszczególni-me publiczne 
w pierwszym rzędzie panny: Aulich Helena, Maye- 
równa Stef, Stobiecka Marja, Modzelewska Olga, 
Dzidowska Stef., Świątkiewiczówna Paulina, Szy- 
dłowska Olga, Dziubińska Stef, Tukowska Stan, 
Czemeryńska Marja, Onyszkiewiczówna Marja, Chmie- 
lcyska HI lena,, Czaczkowska Teofila Angerówna Jó- 
zefa,, Levayówna Maja, Mondstheinówna Radolfina, 
Sternałówna Bol., Antoniewiczówna Mwelina, Kropiń 
ska Jadwiga, De Leges Kamila, Aleksandrow:czówna 
Zofja, Bombińska Paulina, Boraczkówna Henryka, 
Weberówna Emilja, Lang Helena, Lisiewiczówna Ma- 
rja, Kraszewska Zofja, Mochnacka Marja, Bereźnicka 
Olga, Halska Wanda, Bielecka Józefa, Antoniewi- 
czówna Adela. 


PRZEGŁĄN z dnia 30 października 1580. 
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i Na odznaczenie zasłużyły panny: Viebieg Ma 
rja, Dydacka Jadwiga Piekarska Józefa, Starklówną 
Fcl., Bernaczkówna Jalja, S'ockmasówna Jadwiga 
Blachotówna Marja, Windischgraetzówna Matylda, 
Windischgraetzówna Karolina, Piłlierówna Wanda, 
‘t Piekarska Maja, duozińska Ant, Jankowska Macja, 
Skwarczyńska Marja, Zajączkowska Janina, Biecza- 
jówna TIepryka, Adamówna Wilhelmina, Nacklówna 
Julja, Haniewska Zofja, Lewartowska Arna, Gwia 
zdoń Sabina, Piwerne zówna Janina, Pokorna Macja, 
Ligenzówna Bogumiła, Danka Helena, Peiczarska 
Maria, Mili Dyoniza, Filipowska Mich. i Tyszkowska 
Celina. 

Z uciniów na wyszczególnienie publiczne zasłu- 

żyli : Laszezyński Zyg, nauczyciel, Paulo Alojzy, la- 
kiernik, Gering Piotr, uczeń gimn., Cnrząstowski 
Frare., rnycerz, Sayfried Artur, uczeń gimn., Weiss 
Wojc., uczeń gimn., Dreher Józef, Kamieniarz, Bran- 
dys Józef, uczeń gian., Ciszewski Roman, nauczyciel, 
Makolondra Lud, rzeźbiarz, Tatarczuch Bol, mecha 
nik, Lewin Salomon, fotograf, Toczyski Józef, stol, 
Zaliani Alojzy, modelator, Nowak Korneli, stol, Pa- 
wliczek Michał, stol, Wierciński Kaz., uczeń gimn., 
Skrypniak Stefan, laborant stacji keramicznej, Za- 
wadzki Jan, rzeźbiarz, Bojkiewicz Dyonizy, stol, So- 
snowski Michał, malarz pokojowy, Żerebeckj Józef, 
uczeń gimn. 
Z uczniów I. roku szkoły rzeźbiarskiej zostali 
jako uzdolnieni do przejścia na II. rok uznani: Za- 
leski Teofil, Czarnecki Wład., Kijak Piotr i Oczecho- 
wski Marja; do przejścia na TII. ro':; Capek Stan., 
Czapok Włodz., Nosek Józef, Czernoborski Imdwig ; 
do przejścia na TV. rok: Kutylas Józef, Karg Woje., 
Braun Rudolf. 

Z uczniów IV, roku snycerstwa nkońzyli naukę 
jw za” ładzie: Biłeńki Jan, Wałąga Władysław, Otto 
Zygmunt i Sobolewski Stan, 

Pogadanka Tewar:ystwa prawniczego lwow- 
skiego cdbądzie nię we czwartek (dnia 30 psźłaier- 
mka) o godzinie 6'/, w'eszór w lokau Towarzystwa 
prawni zego. Na porządku dzienuym: O warnnkowym 
wyroku karnym według $ 25 projekta ustawy kar- 
uej. Ref. dr. Bajak. 

Zmarli. Józef Wacław Frie, pisarz i polityk 
częski, zmarł w Pradze w 61 r. życia. Był to jeden 
z najdzielsiejszysh sysów czeskiego narodu, naj- 
zerdecznicjązy przyjaciel Polaków, a wróg Rosji i 
pansiawiamu — Ansa Koch, obywatelka m. Krak»- 
wa, zmarła tam w 81 r. życia, — W Wiedniu zmarł 
w 56 r. życia Roma» hr. Bspbrowski, rozerwowy ka- 
pitan inżynierii. — Ludwik Keller, urzędnik rachun- 
«owy Dyrekrji skarbowej, swar} we Lwowie w 25 
r. życia. 

W sprawie zbrodni popełnionej w Podgórza 
Ipod Krakowem, 0 której wczeraj donieśliśmy, poda- 
jemy jeszcze następujące szczegóły: 

Zbrodnię popełniono z niesłychaną śmiałością, 
po drugiej bowiem stronie Wisły, nap:zeciw punktu 
gdzie zbrodni dokonano, s oją domy, których mieszkań- 
cy słyszeli kriyk i jęki razpaczliwie broniącej się 
ofiary. Mieszkańcy ci słyszeli dokładnie każde słowo 
nieszczęśliwej oliary, która prosiła o darowanie ły- 
cia, a kiedy zbrodniarze rzucili ją do wody, wówczas 
jeszcze od czazu do czasu odzywał się głos nieszczę- 

jśliwej w chwilach, gdy ona ratując się wydostawała 
się na powierzchnię wody. Uiatować się jednak nie 
mogła, gdyż Wisła w miejsca tem jest bardzo 
głęboka, 

Mieszkańcy naprzeciw stojących domów słysząc 
wołania o pomoc chcieli głosami swymi spłoszyć na- 
pastników, ale napróżao, a zanim zdołali z drugiej 
stony przybiedz na miejsce zbrodni, napastnicy okryci 
cieniami nocy zdołali. umknąć. 

Pomoc byłaby wóz:śniej przybyła, gdyby nie to, 
łe ludzie gpiesząc przez most kolejowy, musieli się 
wstrzymać z powoda pociągu, który właśnie przez 
racst przejeżdżał. 

Gdy nieszczęśliwą ofiarę zbrodni wydobyto z wo- 
dy, przedsięwzięto natychmiast środki ratuaku, lecz 
te owazały się bezskuteczne. 

Polcja podgórska całą noe prowadziła ener- 
giczne śledztwo i w porozumieniu z władzami woj- 
skowemi zebrała pewno dowody, na podstawie któ- 
rych zdaje się,iż uda się wykryć zbrodniarzy. Dalsze 
śledztwo w tej sprawie prowadzić będą władze woj- 
skowe, a audytor wojskowy energicznie prowadzi 
dalsze do hodzenia w:gędem łotnierzy, na których 
pada podejrzenie. 


Zwłuki ofiary przez cały dzień wezorajszy wy- 
stawione były w kossnicy na Podgórzu, szło bowiem 
o rozpoznanie tożsamości zwłok, c» ułatwiłoby w wy- 
sokim stepviu przeprowadzenia śledztwa, ale niestety 
dotschczas jeszcze ich nie rozpoznano. Ludność Pod- 
gór a jesi tą zbrodnią nadzwyczaj wzburzona i* żąda 
aby dle bezpieczeńs wa publicznego krąłyły po odle- 
glejszy h punktach Podgórza wrjskowe patrole. 

Pożary. W niedzielę o gzdzine 10 wiaczorem 
wyluchł pożar w Jarosławiu na przedmieś iu leżaj- 
skiem i podsycauy silnym wiatrem, zniszczył przeszło 
30 drmów i stodół, Po diugi h wysiłkach udało się 
wr szcie straży pożarnej jarosławsziej, której na po- 
moc przybył «6 swymi ludzmi hr. Semiei ki z po- 
bliskiego Pawłosiowa, z! kalisować pożar, ró y, gdy- 
by nie szybki i «nerg czny ratunek, ogromne byłby 
sprawił spusto zenia. Ogień podłożyła 19 lutnia dziew- 
jczynka Suusówna, któ a pod*ówiona przez starszą 
swą Bio tre, chcąc siy zemścić na swej sądadce, za 
odmówionie narzeczonego, podpaliła jej dom Obi» 
siostry p'zyzpały się do Czynu i znajdują sę jaż w 
ręka h spiaw.ed iwości. 

W Załuiu zgorzały Gnia 24 b. m. cztery za: 
gr. dy włościańskie z L11 kmdyntami i wszystkimi te- 
|porocznymi zbiorami zboża i paszy. 

Śmierć w płomieniach. W Woli Grabowskiej, 
dwoje dzieci pozostawionych przez rodziców bez do- 
zoru, bawiąc się zapałkami, podpaliły szopę. Pastwą 
pożaru, który stąd powstał, padlo 5 domów, 7 sto- 
dół i 8 obory, a nadto w płomieniach zginęło pię- 
cio'o d'ieci, których nie zdołano z palących się 
chat wynieść. 

Z Tarnobrzeskiego nam piszą: 

S.arauiem Towarzyśiwa oświaty ludowej w Kra- 
Jowie założoną została czytelnia ludowa w Anteniowie, 
wsi w powiecie tarnobrzeskim. — Towarzystwo nade- 
sialo nam 80 dziełek ludowych i obiecało zaprenn- 
merowaś dla czytelni trzy czaaopisma ludowe.— Uro- 
czyste otwarcie czytelni odbyło się w zeszłą niedzieię 
dma 19 bm. 

Po odczytanin korespondencji od Towa'zystwa 
i telegramu od dra Surowięckiego w Tarpobrzego, do- 
legata Towarzystwa, w którymto telegramie przesłał 
on zgromadzonym wyrazy powitania, przemawiali bar- 
dzo piękne do licznie zebranych w sali szkolnej wło- 
ściąa ks. proboszcz Jędrzej Różycki, p. Włudzimarz 
Trejacki, właściciel dóbr Pniowa, i p. Wincenty Sie- 
mek, kierownik szkuły z Wrzaw, zachęcając lud do 
czytania pożytecznych ksjążej. 

Pan Siemok w końcu swej przemowy wspomniał 
o naszych braciach pod inneti zaborami, którzy nie 
używają tej wolności co my, a którą zawdzięczainy 
naszemu Najjaśniejszemn Pauu, na cześć którego 
wzniósł okrzyk „Niech żyje!* Okrzyk ten z zapaiem 
powtórzono. 

Następnie p. Michał Pak, Kierownik szkoły 
miejscowej, miał odczyt „O nawozie i urządzaniu guo- 


jarń*, po odczytaniu kvórego wywiązała się żywa po-| 
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gadanka. Wreszcie rozpożyczono wszystkie dziełka do 
czytania zgromadzonym włościanom. 

Na rzecz czytelni złożyli: p. Trojaski zł 5, 
pani Trojacka 5, p. Z fja Pele I, ks. przboszcz Ję 
drzej Różycki 1, p. Józef Maiula rządzea dóbr 1, 
p. Teofil Przedpelski 1, za co wszystkim szlachetnym 
ofiarodawcom na tem miejscu serdeczne wyrażam po 


dziękowanie. 
Uczestników podejmował bardzo gościnnie wła 
ściciel dóbr p. Troja:ki. — Podczas uczty pito ziro- 


wie Towarzystwa oświaty ludowej, podnosząr skczętną 
jego działalność, tudioż zdrowie gospodarza, wielkiego 
przyjaciela oświaty, a zakończono ucztę staropol- 
skiem „Kochajmy się!“ 

Michal Puk, kierowaix szkoły. 

Cholera zdaje się wygasać w Iliszpanji, One- 
gdaj w prowincji Walencja nie zdarzył się ani jeden 
wypadcz tej ch roby, w mieście Walencji zach>ro- 
walą tego dnia tylko jedna osoba. 

W Temoszwarze rozpoczęła się wczoaj po- 
nowna rozprawa przeciw Farkaszowi © oszustwo lo- 
teryjne. 

Towarzystwo św. Rafała dla opieki nad ka- 
tolickimi wychodźzami zawiązało się we Wiedniu. 
Celem stowarzyszenia tego jest opioka nad wychodź +a- 
mi z Austeji i ochrona ich prząd liczaemi grożącemi 
im niebezpieczeństwami, tak pod względem wiary 
i obyczajów, jak i pod względem majątkowym. Za- 
daniem towarzystwa przeto nia jest popieranie 
wychodźctwa, ale obrona ludzi zdecydowanych 
już do wyshądźztwa przed niegodziwamm wyzyskiem 


ze strony niesumiennych emigracyjnych ajentów. 
W tym cslu ogłasza towarzystwo drukiem i rozsze- 
r:a pisma pouczające o wych:dź .twie, ustaniawia 


w portach, do których wychodźzy przybywają, ajen- 
tów i mężów zaufania, mówiących rozmaitymi j;zy- 
kami, wreszcie poleca wychodźzów osobom zaufa tym, 
mieszkającym w różnych mia ta'h krajów, do któ- 
rych wychodźcy emigrują. Członkami towarzystwa 
mogą być tylko karolicy bez różnicy płsi, którzy 
się zobowiątą do płazenia rocznej wkładki w kwocia 
ce najmuiej 50 ct. Siedzibą towarzystwa jost Wie- 
deń, a prezesem Jan he. Szwarcenberź, 

Zarządowi towarzystwa dopomagają djecezjalna 
komitety pomocnicze z siedzibą w stolica:h poszczegól- 
nych djecezyj, 

Rosyjska owacja w Paryżu. Rosyjski ambasa- 
dor w Paryżu baroa Mohcenheim wydał wczoraj swą 
córkę za francuskiego ofiʻera wice hrabiego de Sćze. 
W wilję ślubn przybyła do ambasadora deputacja od 
siódmej dzielnicy paryskiej, w której mieszka baron 
Mohrenheim. Dziewczynki, ubrano w strój starorosyj- 
ski, podały kosz kwiatów, a deputowany Frebault 
wygłosił mowę, w której prawił o zaszczycie jaki 
spotkał Fiaacją przez to, że reprezentant wielko- 
dusznego ro.yjskiecgo narodu powi*rzył szczęście swej 
córki francuskiemu oficerowi. Zdaniem oratora, ten 
familijny wypadek nie jat tylko familijnym — jest 
en niejako symbolem tego sojuszu serc, jaki łączy 
wierną, odważną i ofiarną Fraucją, ze wspaniałą, 
zawsze rycerską, zawsze dziwnie szlachetną Rosją 
„lak! panie baronie — zawołał orator — naj- 
jaśniejszy monarcha rosyjski raczył łaskawie pokie- 
rować swa politykę w sposób nadzwyczaj zaszczytny 
dla Vrzneji, a pan byłes zawsze wiernym i gorliwym 
tłumaczom uczuć jego carskiej mości. 

Go ja mówię, to czuje cała Irancja i ona ra- 
zem za masą woła: Niech żyje wspaniała Rosja i jej 
wielki monarcha !* 

Ma się rozumieć, że p. baron bardzo się roz- 
rzewnil  Baronowa taxżłe -— i rzekła ona ze łzami: 
„Panuwia kałowie nam zapomnieć, żeśmy daleko od 
uasżej oj zyzny*. 

Krzykn'ęto hurra, 
śoiadanie. 

Wieniec metalo wy, ofiarowany przez rękodziel- 
ników Iwowski:h na uroczystość przewiezienia zwłok 
śp. Adawa Mickiewicza do kraju, można oglądać w 
Muzeum przemyzłowam w ratuszu o zwykłych godzi- 
nach aż de 15 listopada rb., poczem izba rękodziel- 
nicza odeszle go do Krakowa do Mazeam narodowego 

Zaduszki. Tutejsza dyrekcja policji nas zawia- 
damia, że w dniach 1, 2 i 8 listopada ulica Piekar- 
ska od godziny 3 po połndziu będzie dla przejasda 
zamkniętą. 

Dojazd do cmentarza luyczakowikiego odbywać 
Bię będzie jedynie ulicą Kochanowskiego (Rary), a 
cdjazd ulirą lycznkowską. — Dla nniknienia światku 
otwarte będzie dregie wejścia da emrnla*za od alicy 
św. Piotra i Pawła naprzexw realnośsi kamieniarza 
p. Sch:msera, 


Odpowiedź Redakcji. WPanu F. Ł w L. — 
P,zcgłąd w ogól nie podaje nigdy reżniia'ów loso- 
wań papierów loteryjnych i wartościowych, gdyż te 
reznltaty z ujmą warteśii dziennika sajęłyby zbyt 
wiełe miejsca, przezuanzconego i tak nadto skąpo na 
bieżące sprawy polityczne, społeczne i literackie, 
Zresztą kosziem niewielkiego wydatku katdy posia- 
dająty papiery łoteryjne prenamerować mołe pismo 
specjalne, poświęcone losowaniam, wychodzące we 
Lwewie p. t. Nadzieja. 


a po'em zjedzeno smaczae 


Teatr. Dz:idaj wa środę wieczorem „Wieck i 
Warek* komedja w 4 aktarh Z Przybylskiego; po 
poludnia przedstawienie posągów z mtlogii i z hi- 
storji nar dów óla mlodzieży szkolnej. 

Zak: tezy p odukcja pref. Maximiljsna z magjy 
i an:i.pirytyznia. 


Literatura Ii Sztuka. 


* Towarzystwo historyczne, gromadzą :a w go- 
bie i około oschy Nestora naszych hiatoryków, dr. 
Ksawerego Liskiego, tych wszystiih, którzy prazują 
ra niwie połskich dziejów, odbyło w ubiegłą sobotę 
d roczne walne zgromadzenia swoich członków. Obra- 
dy zagaił wit prezis towarzystwa, dr. Tadeusz Woj- 
<iechuwski i powitał przybyłych na zgromadzenie kra 
kuwski'h g.ści pp. Stanisława hr. Tarnowskiego i 
dr. Wincestego Zakrzewskiego Po zagajeniu nastą- 
pił odrzyt p. Aleksandra Czołowskiego „o stosuaka h 
polityczych i ekonemieznych łą zących Polskę s Wo- 
łoszą w wieku XIV i XV“, a odazytem tym zakoń- 
czono szósty rok istsienia towarzystwa, rok '889/90, 
i rozpuezęto obrady walnego zgromadzenia. Jego 
przewodniczącym wybrano przecz aklamację restora 
dr. Zakrzewskiego. który przyjął ten jednomyślny 
wybór, jako dowód ścisłej ha-monji między lwowski 
mi i krakowskimi historykami i jako proiest prze- 
ciw iieynuacjom na temat, jakoby Kraków stanowił 
dla siebie cdrębną szkołę historyczną. Wybór dzi- 
sicjszy — rzekł przew.dniczący -= zaprze zył sta- 
nowczo tym insynnacjom i stwierdził, że wszyscy pol- 
scy historycy wedle najlepszych swoich sił wyłącznie 
i jedynie dążą do wyśw.ecenia prawd dziejowych. Pe 
wybsrza geltietarzy walnego zgromadzenia, do czego 
powołano pp. dr. Batzera i dr. Finkla, uczczono po- 
wstaniem z miejsc pamięć zmarłych w r. b. czterech 
członków towarzystwa, a to śp. Romualda Ilubego, 
Artura hr. Potockiego, Kajetana Orleckiego i Bole- 
sława Bieńtowskiego i wysłu hano sprawszdanią ko- 
misji kontrolującej, która przez ns'a swojego refe- 
renta, stwierdziła wzorowy porządek w rachunkach 
kasowych tswarzystwa i wniosłą na udzicienie abso- 
lutorjam wydziałowi. Absolutorjum to udzielono je- 
dnogłośnie, a do zarządu towarzystwa ma rok admi- 


nistracyjny 1890/91 wybrano: wiceprezesem dr. ji 
Wojciechowskiego, skarbnikiem p. Saturnina Kwiat- 
kowskiezo. Do wydziała weszli: dr. Oswald Balzer: 
dr. Franciszek Piekoziński, dr. Roman Piłat, dr. An- | 


z aa s 


toni Prochasza. Do komitetu redakcyjnego „Kwartal- 
nika histo ycznago” : dr. Władysław Abraham, Fer- 
dynani Bostel, dr. Ludwik Finkel, dr. Zdzisław Hor: 
d;ński, dr. Fryderyk Papće, dr. Aleksan ior Sana, 
sowicz 4 

Nastąpiły wnioski członków. Było ich dwa 
Pierwszy pref. Abrahama, p lecajązy wydziałowi urząć 
dzanie częstych pogadanek o pojawiających się świe 
ło działach hist rycznych, dragi ks. Jana Siemień: 
skiegu, aby towarzystwo urządzało odszyty history- 
cznę dia szersze) pabliczaości. 

Po krótkiej dyskusji, w której dr. Bal:ex wy- 
kazywał, że możność urządzania publicznych od:zy* 
tów rozbije się prawdop sdobnie na b'aku prologen 
tów i obojętności członków towarzystwa, którzy na: 
wet na mies ęczne pogadanki nie licznie przybywają, | 
przyjgt oba wnioski i ob'ady walnego zgromadzenie | 
zamśtnięto. Í 


= = 
> EJ M. 
VII. posiedzenie z dnia 29 października b. r. 


Książę marszałex zagaił posiedzenie o go- 
dzinie 11 minut 15 i uwiadomił Izb o ukonsty-, 
tuowaniu się komisji podatkow:j, która obrala 
przewodniczącym p. Jaworskiego, zastępcą p. Ed- 
warda Jędrzejowicza, a sekretaczami pp. a 
stocka i Łączyńskiego. a 
Sekretarz p. Jędrzejowicz odczytał następu- 
jący spis petycyj: 
Wydziały pow. w Krakowie, Brodach i My- 

ślenicach, o wyjednanie ulg przy wpisach hipo- 


tecznych. — Wydz. pow. w Myślenicach, Sokal > 


i Zdączowie w sprawie dodatków powiatowych“ 


do podatku doch. od pr. prop. — Gmina Kozłów 
o ustanowiesie tam sądu powiatowego. — Gm. 
Skowierzya o nakłowienie Rząda, aby jej sprzedał 
swoją kępę nad Sanem. — Gm. Palczyń:e i inne 
o usunięcie rogat di w Podwołoczyskach. — Gm. 
Podhajce o wybudowanie kolei w tamtejszych o- 
kolicach. — Gm. Rozważ, Sasów i Zabłotca 0 
założeniu w Oleska szkoły rolniczej. — Gm. To- 
maszowce i Zarzesze o zapom. na budowę szkół. 
— Rady szk. m. w Rozdołe, Wierczanach, Zał- 
łożzach, Dawidowie, Firlejówee o zorganizowanie 
szkół, — Rady szk. m, w Olszanicy, Gdowie, 
Ludwik Gogojewicz, Rożeako o podwyższenie płać 
nauczycielom. 


Ząztępcy iagpekiorów okręgowych 
w Przemyślu, Hostynek, Pierzchała i Jaroń, o 
przyznania pełnych płac nauczycielskich — Jan 


Wasuag o wprowadzenie nauki zręczności w azkole 
w Błażdwie. — Fr. Kozdraś, nauczycie! w Grebo- 
wie, o pożyczkę ka alepszenie gospodarstwa, — 
Nauczyciel Joachim S:arasiewicz o pięciolscie. — 
Atanazy Tomaszek, Józef Tarasz o policzenie lat 
słażby nauczycielskiej. — Nauczyciele Michał Ma- 
licz, Józef Tarasz o zapomogą. — Pogorzelcy gmi- 
ny Koniu:ly, pogorzalcy Zarzecza, Tow. Miłori:r- 
dzia „pod Opatrznośiią wa Lwowie“, Tow. „Ha. 
razd* w Jaworow,e, Barsa imienia Kraszewskiego 
w Drohobycza, Ruska bursa w Tarnopola, Tw. 
oswiaty ludowej w Krakowie, Wydawaiutwo dzie- 
łek ludowych wa Lwowie o subwencje K. Skwirczyń- 
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ski dyet. rach. o veniam astatis, Marja Szelińska, n 
{ 


Paulina Harasimowicz, Karol Wierzuch?wski, Ta- 


deu'z Kraszewski, Walerja Podlewska, Paulina Y 


Zakrzewska, Jan Borkowski, Jędizej Nosek, Wła- 
dzeław Maślakiewicz o zasiłki dlą kształ zenia sią 
w sztukach piękaych. — Marja Zaleska, Jalja 
Szaszkiewiczowa, Franciszek Zgórek o zxprmogi.— 
Gmina Kadebna o zapomogg dla pogorzelców. 

Petycje te odesłano do właściwych komisyj. 
Dsiąd wpłynęło 395 patycyj. 

Na wniosek p. Ziemiałkowskiego 
odesłano petycję gmiay Zarzecze o zapomogę dla 
pogorzelców do komisji budżetowśj z poleceniem 
ustnego zdania sprawy jak najspieszniej. 

W Zarzeczu spłonęło 25 domów i tyleż sto- 
dół z całym sprzęiem. Przeszło sto osób jast bez 
dachu i chleba. 

Następnie zabrał głos p. namiestnik hr. 
Badeni i oświadczył, że z powoda zarzuconego 
w interpelacji Ozuniewskiego kom!sarzowi staro- 
stwa kołomyjakiego, Wajdowiczowi, nietaktu pod- 
¿zas rzekomych rozruchów w (Gwożdźeu, przepro- 
wadził za pośrednictwem jednego z okolicznych 
starostów dochodzenie, a rezultat tego dochodze- 
nia był taki, że nietylko włościanie powołani w 
interpelacji zaprzeczyli stanowczo, jakoby Wajdo- 
wiez użył słów w interpelacji przytoczonych, ale 
nawet pięciu oficerów, którzy byli w Gwoźdź:u 
obecni, na wezwanie przełożonego złożyli zeznanie, 
że ciłe zachowanie się komisarza Wajdowicza i 
całe wystąpienie jege natechoFane było taktem 
i powagą. 

Z powoda, iż jnż w trzeciej interpelacji ru- 
kiej przytoczone są okoliczności i faktą bądź zu- 
pełnie nieprawdziwe, bądź przekręcone, zwraca p. 
Namiestnik uwagą interpelantów, że takie nieu- 
aprawsediiwione zarzuty podsoszone  publiczaie 
przeciw urzędnikom, nieobezsnym w Izbie, nie ma- 
gącym się zatem bronić, muszą na nich bardzo źle 
oddziałać, z drugiej zaś strony utradniać bardzo 
pułożenie i zadanie Namiestnika. 

Mówca przypomina, że już raz wyraził prośbę 
w Sejmie, ażeby padawano do jego wiadomości 
fakta dokładne o wszelkich nadużyciach, a jeżeli 
rzeczywiście urzędnik dopuścił się przewinienia, 
zostanie z całą pewnością do odpowiedzialności 
pociegaiętym. Zarzuty nieuzasadnion3 drogą in- 
terpelzcji podnoszone krzywdzą tyiko urzędników 
a sprawie samej szkodzą. 

Przystąpiono do porządku dziennego. 

Przsedłożanie rządowa z preliminarzami fun- 
duszów indemnizacyjnych Galicji wschodniej, zą- 
chodniej i Wielkiego księstwa Krakowskiego na 
rok 1891 adesłano do komisji budżetowej. 

Sprawozdanie Wydziału krajowego W przed- 
miocie krajowych składów publicznych w Krako- 
wia i we Lwəwiə przydzielono komisji gospodar- 
stwa krajowego. 

Z kotsi motywował pozał Antoniewicz 
swój wsioszk w przedmiocie załóżsnia w zamka 
Oleskua niższej szkoły rolniczej. 

Panioważ kraj nasz jest Przeważnie rolni- 
czyna, przeto przedewazystkiem obowiązkiem jest 
Sejmu wspierać i podnosić roluictwo. Istniejące 
zbaenie sskoły rolnicze nia odpawiadają potrze - 
bom włościańskim, bo włeściwych włościańskich 
szkół rośniczych dotąd kraj nia posiada, należy 
więc taką gakałę w zamku Oleskim założyć i po- 
łączyć z nią kura rolaictwa dla nau:zycieli ludo- 
wych Język wykładowy winien być ruski, bo 
nauka w;kładaną być ma W języku macierzystym 
a w szkołach wschodniej Galicji językiem wykła- 
dowym jast ruski. 

Wnissek ten odesłano do komisji gospodar- 
Biwa krajowego. 

Następnie zabrał głos p. Romańczak do 
umotywawania Wniosku w przedmiocie utworzenia 
we wschodnio-południow-j części kraju szkół śre- 
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dnich i seminsrjów naurzycielskic» z językiem 
wykładowym ruskim. 

Krsj ma wsgóle za masło gimnazjów se 
względu na liczbę swojej ludnoś:i i swoja potrze 
by i w porównaniu z innymi kraejawi monsrwhji. 
Wschodnia część Galicji, meją'a 8 pewatów i 
611.000 ladności, prócz gimnzzjum w Bucząszu 
pie ms ani jednej szkoły średniej, a p.zeto liczbą 
gimnazjów należy pomnoiyé. 

Z uwagi zaś, że Rusini liczą w Galicji pół- 
trzecia miljona dusz, a mają tylka trzy ruskie 
peralelki w Przemyśiu, dlatego naicty założyć 
jsdno gimsaxjom ruskie w Czertkowis a w trzech 
inych paralelki ruskie. 

Podobnie starał ię mówca wykazać, Ża sn- 
chodzi potrzeba założenia we wschodziej eres: 
krajn ruskiego seminarjom pzuczyciełskiego, a 
w dotychczasowych zeminarjach zaprowadzenia 
nsuki pewnych przedmiotów po ruiku. 

Pcd względem fosmsinym wziósł p. Romen- 
cznk cdesłanie swego wniosku ĉo komisii s: kel- 
rej. Ucbwaloro bez rozprawy. 

Dalej odesłano do komisji badżetowej w 
pie+wazem czytaniu wnics:k p, Merunowiczaą 
w przedmiocie utworzenia „krajowego fundu- 
szu pożyczkowego“ celem ułatwienia budowy szkół 
ludowych. 

Wniosek ten mówca krótka umoiywowal, 

Na:tępnia przedłożył p. Edward Jędrza- 
jowicez sprawozdanie komi:ji gospodarstwa kra- 
jowego z przedłażenia Wydziułu krajowsgo w 
przedmiocie utworzenia posady refsrenta spraw 
rolniczych w Wydzisle krajowym. 

Keqmisja wnosi : 

1. Ssjm poleca Wydziałowi krajowemu, a- 
źsby w bieżącej sesji sejmowej przedłożył ważo- 
sek dotyczący ustaaowienią stałej komisji krajo- 
wej dla spraw rolniczych. 

2. Bejm odracza utworzenie przy Wydziale 
krajowym stałej posady referexta dla spraw rol- 
niczych, aż do załatwienia wnioska, objętago u- 
stępem 1 niniejszych wniosków. 

P. Romanowicz oświądcza, 2e człon- 
kowie Wydziału krajowego chętnie wezmą udział 
w obradach komisyj sejmowych, ala maszą być 
na posiedzenia wzywani, inaczej bowism nia də- 
wiedzą się, że sprawa dotyczącego dopariamentu 
będzie w komisji rozpatrywanę. Co da obścnej 
sprawy, to © uchwale komisji dowiedział sig Wy- 
dzieł krajowy i mówca jako jej referent w Wy- 
dziale dopisto pojej z apadnięciu, zatem bronić strz- 
nowiska Wydziału w komisji nie mógł. 

Ca do wnioska odraczenia sprawy, utworze- 
nia posady referenta rolniczego, to Wydział k'a- 
Jowy może się z tem zgodzić, ale już teraz zwra- 
ca uwagę Izby, że ustanowienia jednej fachowej 
posady urzędnika z praktycznemi wiadomościami, 
jert nieodzowsie koniecznem. Mówsa nie widzi 
ścisłego związku między sprawą ustanowienia krą 
jewej komieji a sprawą posady urzędnika. 

Wniosków co do krajowej komieji rolni zej, 
dctąd Wydział krajowy nie przedłożył, bo zaszła 
zmiana co do osoby refaranta i kierawaika daty- 
trguega biura, a mówca, objąwszy n'edawno nrz3- 
duwanie, nie dość się jaszcza z tą sprawą obe- 
znał, nie miał więc odwagi proponować zmiańtą 
dotychczasowego sposobu postępowania. Zresztą 
równocześiie obradowano w krakowszisj ziemi 
nad ucządzeniam: izb rolniczych i Wydział 
krajowy obawiał się, że może będze zs dažo rol- 
niczych instytucyj, jeżeli iataiać bedzia obok Tv- 
warzystw gospodarczych i izb rolniczych także 
krajowa komisja rolnicza. 

P. Langie życzy sobie rychłego zaprawa- 
dzenia instytucji krajowej komisji rolniczej, któ- 
raby udzielała opinji we wszystkich sprawach 
ralnictwa. 

W skład tej komisji wchodzićby mieli tylko 
reprez*ntaaci obu krajowych Towarzystw ralni 
czych, zatem mówca, dążąc w swsim zesztorocz- 
nym wniosku do utworzenia takiej komisji, dzia- 
łał w intencji przywrócenia Towarzystwom rol- 
niczym tezo wpływu, jaki im Bię należy. 

P. Polanowski cznajwia jaka przewo- 
Eniczacy komisji gospodarstwa krajowago, ża nie 
zaciednhywał nigdy w ważniejszych spruwsch za- 
więgać rady referenta Wydała krajow:go, a w 
obecnej krramia, ze względu na krótkość czasu, 
komi:ja poleciła swojemu sgrawozdźwcey, ażeby z 
referentem Wydziału krajowego porozumiał sę w 
krótkiej drodze. 

S,rawczdawia p. Jędrzejowicz Edward 
oświadcza, że komisja gospodsratwa krajowego u- 
znaje niezbędną potrzebę u:tanowienia posady re- 
ferenta dla spraw rolniczych w Wydziale krajo- 
wym, równocześnie wszakże komitja nie zspo:en'a- 
ła, że wpływ takiego referenta będzie bardz: sna- 
czny na rolnictwa, a osobliwie na szkoły rolni za 
i dla tego chciała mu dać pewną dyrektywę pizez 
utworzenie komisji. O trudnościąch w stwórzarju 
takiej komieji, o których wzpomsiał członek Wy 
dzialu krajowego p. Romanowicz, rikt nie wątpi, 
ale obawa członka, że Towarzystwa rolnicze będą 
przeciwne komieji rolniczej jeet płonna, przażi- 
wnie dẹ» Towsrzykiw będzie taka komisia tylko 
pomocrą, i z pewneścią krzywo na nią Towarzy- 
ktwa gesptdarcza patrzeć nie będą. 

Wniozki komisji uchwalono. 

P:zyetąpiono do sprawozdania kamisji praw 
niczej z oetpcyj Rady powiatowej w Przamyśla- 
Dach i Wydziału powiatowego w Baczaczn o zmia- 
nę ustawy z dnia 23 msja 1883 w sprawie wpi- 
sów do ksiąg gruntewych. 

Sprawozdawca poseł Fruchtman wniósł 
na odstąpienie tej petycji rządow: do rychiego 
uwzględnienia w m:śl uchwzł sajmowych z 14go 
ktycznia 1888 i 26 listopada 1889, któremi we- 
zwano rząd de wyjednania uprorzezenia i obn'ża- 
nia kosztów wpisu w kelęgi gruntowa zmian w po 
siadaniu nieruchomaeści wartości niżej 300 zł. 
Uchwałono bez rozprawy. 

Z kotei przedstawił pos. ki. Hamorak apra- 
wozdanis komiej: petycyjsej z petycji p. Adolfa 
Grai howalskiego w sprawie częściowego zwrotu 
kosztów za badania w celu połączenia Dniestru 
z Sanem kańsłem nawigacyjnym. Komisja wnosi 
odstąpienie tej petycji Wydzisłowi krajowemu do 
ocenienia dolączonego do pctycji projektu kżnału 
spławnego z Sieniawy do Lwowa i w danym ra 
zie do możliwego uwzględnienia prośby. 

P. Antoniewicz zsżądał, by petycję tę 
Qdstąpicno Wydziałowi krajowemu z poleceniem 
zdania sprawy. W samej zaś rzeczy chodziło mów- 
€y o to, aby dać spożobnoś: sprawozdawcy do 
odpowiedzi z trybusy po rusku. 

P. Rozwadowski postawił wniosek, ażeby 
Grochowalskiemu przyznać 150 zł. tytułem wyna- 
Brodzenia za j go praco. 

P. Golejewski bronił wniosku komisji. 

P. ke. Hemorak zaczyna z trybuny odpo- 
Wiadać jmieniem komieji pe rusku (Głosy: mówić 
a polsku !) P. Marszałek przerywa mówy i 

z. adczą. ża kwestja interpretacji regulaminu, 
zez" AWozdawcy wolno po ruska Gdpowiadać, 
„.. 080 roku rozstrzygnięta została przez poprze- 
ao) Marszałka, iż sprawozdawea Ima zawsze po 
PolBKU przemawiać, książę Marszałek za% rozetrzy- 
ga tę kwestje tak, iż wolno sprawozdawcy prze 


mawiać po ravku, zle tylka wtenczas, jeżeli prze- 
mawia wa włągsnem imieniu, nie zaś w imieniu 
komisji. T-k wskazuje berdzo dawns prskżyka 
Sejmu. 

Ks. Hamorsk (po ruska) Ja ta wa wła- 
snem imieniu mała mam co mówić, a uważając, 
żo sejm jest roprez: ntacją tak naroda polskiego, jak 
ruskiego, jestem zdania że Rusini mają także 
prawo z trybuny sprawozdawcy po rusku prze- 
mawiać, uonieważ zaś mi tego wzbronione, skła- 
dam referat komisji, a odzowiem w awejem 
imien u. 

To przemówienia wywołało szeroka dyskusję 
formating, w której sabierati głos pp. Kapri, Roz- 
wadówzki, Badeni Stanisłew, Kszłowski Zygmust, 
Golrjawski, Kozłowski Włodzimierz, ks. Sawa i 
Pietruski. Ostatesznia znosu rozstrzygnął p. 
Mzrszałek, że poseł n'etyłko w charakterze gyra- 
wozdawcy, ale takża wa słasuem imieniu może 
przemawiać z (rgbuży. 

Wniosek komiaji petyczjnej utrzymał się. 

Z kolei przeszedł Sejm zad petycją Wale- 
rjana Adama Weiss recte Pajnar inwalidy z Sa- 
noka o jednorazową zapomogę Z galicyjskiego 
funduszu inwalidów z roku 1866 do porządku 
dziennago. 

Z perządku dziennego załatwieno jozzcze 
kiika petycyj, poczem odczytane złożone de laski 
marszałkowskiej wnioski. 

P. Szeliski wniół budowę kolei za 
Stryja na Chodorów, Rohatyn, Brzeżany do Tar- 
nopola lub do in.ego punkiu granicy rosyjskiej, 

P. Stanisław Stadnicki wniósł, ażeby 
dochodowy podatek od pr»wa pzopiracji przypi- 
sywano do poboru w każdym powiacie, aby umożli- 
wić wymiar i pobór powiatowych dodstków do 
tego podatku. 

P. Zardecki zainterpelował komisarza 
rzędowego, czy Rząd zuiazie pobór nałeżyteści 17 
i pół centów za doręczenie rezołucyj sydowych, 
tudzież dla czego w powiecie ksłwaryjskiem po- 
bierzją ną ten zel 18 et. 

Koniec posiedzenia o godz 2 min. 30. Na- 
stepne jutro o gadz. 11 rano. 


o ld s 
Rozmaitości. 

— Polka kapitanem okrętu. Jedna z naizych ro 
daczek, której rodzina mieszka stałe w Peszcie, udała 
się do swojego stryja do Manchester, wespół z dwie- 
ma zamieszzałemi stale we F;ancji swemi siostrami 
ciotecznemi, zdsła świeżo cgzamin marynarski w An- 
glji, i jak donosi Kraj, wa wkrótce otrzymać odpo- 
wiedni stopień. Nie pierwszy to jaż przykład tego 
rodzaju; coraz częściej bowiem w Ang ji kobiety, po 
zdania odpowiednich egzaminów, otrzymują stopnie 
w marynarce, nie tylko na spacerowych ja hiach, sle 
także na ssatkach' kupieckich. Przyuład dała Ame- 
ryka, gdzie słynna ze swej urody pani Couns z No- 
wego Jarku cd dawna już jest kapitanem kupieckiego 
statku „Elżbieta“. Tuna jej kuleżanka, pani Ma- 
rja Mille z Nowego Orieanu — z packodzenia Pol- 
ka — od roku już 1884 jest kapitanem stcanera 
„Salino“. 

— Biała jaskółka W Paryżu, przy ulicy Gre- 
nelle, w posesji przemysłowca Laeillon, pojawiła się 
niedawno osobliwość zoologiczna — śaieżno biała ja3- 
kółka. Matka jej posiadała zwykłe opierzenie, dwoje 
rodzeństwa, wykłutych z nią jednocześnie, miało tak- 
łe barwy zwykłe — ona jedna się wyrodziła. Krót- 
kim był jej Żywot; w kilka tygodni po ujrzęniu 
światła dziennego, chcąc puścić się do łotn z sio- 
strami, spadła z gniazda. Znaleziono ją martwą na 
ziemi. P. Lageillon kazał ją wypchać i ofiarował pa- 
ryskiemu Muzeum. Zuajdaja się jaż tam ciekawy 
również okaz białej sroki, która po za tem x bado- 
wy swej była najzupełniej podobna do czarnych. Są 
to atbinosy ptasiego rodu. 


Część ekonomiczna, 


$ Sprawozdanie tygodniowe Izby handlowej i 
przemysłowej o cenach zboża i produktów we Lwo- 
wie od 18 do 25 października bez opłaty akeyzowej. 
Pszenica 7.65 do 8*—, żyto 5'75 da 6:05, jęcz 
mień browarny 610 do 660, pastewny 535 da 
565, owies 6'10 do 650, hreczka 6:75 do 7:—, 
kukurudza zeszłoroczan 675 do 7:00, nowa 6'75 
do 7:—, groch do gotowania 7:00 do 8'50, pa- 
stowny 5.50 do 6:50, fasola 0— do ——, bobik 
475 do 525, wyka 5.25 do 5'50, koniczyna 40'— 
do 50:—, anyż rosyjski 22-— do 23—, anyż 
płaski 20— do 22—, kminek 14— do 18—, 
rzepak zimowy 10'50 do 11 —,na termin — do — —, 
rzepak latnt 10:75 do 11.—, lnianka 8:25 do 
8 75, nasienie lniane 9.50 do 9.75, na ter. 0'09 do 
0 00, chmiel 205: do 232.—, nafta zwykła 16-— do 
17:—, Balonowa 17:50 do 18—, Wszystko za 100 
kilogramów, spirytus 10,000 liter procentowy kon- 
tyngentowany z podatkiem konsumcyjnym 48:90 
do 4910. 

§ Eksport galicyjskiej nierogacizny w czssie 
od początku b. r. do kończ wrześmia b. r. był 
znaczny. Wedle urzędowych sprzwozdań wywiez o- 
no w tym czasie 132.614 sztuk do Wiednia, 2136 
do Górnej Auztrji, 694 do S=lzburga, 195.855 de 
Czech, 12.855 do Morswji, 6725 ua Szlązk, egó- 
łem wywieziono przeto rzeżnej nierogacizny 350.879 
sztuk i prócz tego 135781 sztuk przeznaczonych 
do chowu. Rezultat ten jest tem więcej zadewal- 
niającym, iż składa on dowód, jako Galicja upo- 
rządkowała już swoja stosunki weterynaryjne, a 
świadczy o tem wymownie fakt, że z 135.721 
sztuk, które przeszły przez siację obserwacyjną 
w Bisłej, azi jedna nie była chorg na zarazę pye- 
kową iub racicawa. 

§ Sprawozdania z targu zbożowego na Kłeparzu. 
Kraków 28 października, 

Targ dzisiejszy na Kieparzn odbył się w u- 
aponobieniau spokojnem, ponieważ z Wiedzia i Pe- 
ratu sygnalizowane slabszą tendencją. Kupujący 
spodziowając się w najbliższym czasie zwiększenia 
dowozów zachowują sią wyczekująco, podczaa gdy 
ofarowanie wzmaga pię tymczażem rzeczywiście. 
W skutek tego, jakkoiwiek w cevach nio zaszły 
znaczniejsxe zmiany, to jednak w ogóić usposobie- 
nie było słabsza, a ceny z trudarścią zdsłały sis 
utrzymać. 

Płacono zs pszenicę białą od 865 do 9.00; 
za czerwoną od 8'50 do 8:80; za żółtą od 8'40 
do 8:75; za żyto od 7.— do 7:30; za jęczmie 
browarny od 7— do T75, na paszę od 
6:25 do 6:35; za owies od 6.35 do 660, Tze- 
pak od —— do ——. Wazystka ga 100 kito- 
gramów. 

$ Z wiedeńskiego targu na bydło. Na po- 
niedziałkowy targ przypędzono bydła rzeźrego 
2653 sztuk opasowego, 842 Z paszy i 1214 sztux 
chudego. — Razem 4709 sztuk. Pomiędzy temi 
przypędzono z Galicji 406 sztuk opasowych, — z 
paszy i 289 sztuk chudych; z Bukowiny 289 sztuk. 
Ogółem  przypędzono o 1769 sztuk mniej niż 
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zeszłego tygodnia, z samej Galicji zas o 80 sztuk | w jak najśe'ślejszej przyjaźci tak na po 


vięsej niż zesziego tygodnia. 

Popyt był dość ożywiowy. Nia sprzadena 110 
szink. Geny po?nitsły się przecięte w porówna- 
cu z zosał.mal(ygaśnigm o 50 zeaiów do 1:ł. sd 
:Ztąki. 

Płacono : — gadicyjsko - bukowińskie wały 
opaBowe po 49—57 zł. -— ct, za towar przedni 
po 58—61 zł., — wyjątkowo po —68 zł. 50 ct; 
węgierskie woły opusowe po 52-—57, za towar 
przedni po 59—61 — ct, wyjatkowo 63 zł. do 
— zł; zinnych krajów koronnych po 52—-58, za 
towar przedni po 59—63— zł., wyjatkowo (4 do 
; woły z paszy mo 49 do 53 uł. — ct, 
krowy po 18—31; stadriki po 18—33: bawoły 
po 16—32 zł. za eentnar metryczey. — Bydło 
chude 19-—114 zł. za aztuke. 

Wiedeń 27 pażdzierh ka. 

Dziś zaszedł nzgly zwrot w tendarcji, a tm- 
pule ku tej repryzie wyszedł z Bə gdzie 
kantrmins w przededniu miasiycznej likwidacji po- 
cagla rabić znączne zekupna A przez to podniosła 
karsa. Dia naszej giełdy był toa zwrot mila nie 
spodzianka, gdyż w cbec dreżyzny kreżytu repor- 
towego, który Gsiś własuła wybuj:ł sa wyzokoświ 
13 procent, nikt nie przewidywał tej ragryzy. Tu 
też kiedy z rasps anty obroty leniwo i nózowznia 


£ 
zdradzaly tendencję zniikowņ, od południa depe- 
sza beriińskio nadały odmienny kierunek trarsek- 
ejem. W obec tzga ekcńczuno deisiejzzy dzień 
podwyżksrał w skcjarh kaskowych i przemygłe- 
wych į nieznacćznemi uwansami w papierach kois- 
jowyck, za któremi szedł bardzo maty popyt. Fu- 
glaski, że zamierzana regulacja waluty idzte w ed- 
włekę i że Rosje gromadząc zapasy złota, pod: 
stawia nagą uregulowania naszej waiuty — osła- 
biły dzó kuras rent państwowych. 

Ostatecznie notowano : 

Kred;ty austrjackie 30525, węgierskie 349'50, 
Angiobanki 161 30, Unieny 24150, Bankvereiny 
118—, TLandórbanki 22980, Ludwiki 260 —, 
Czerniowieckia 229.—, Rəna papierowa 8880, 
srebrna 8835, austrjacka złota 107:10, papiorowa 
101 —, węgiureka złota 101/80, papierowa 99 10 

Rasa 1:39'/. 


i elegramy „Przeglądu“ 


Paryż 29 paźiziecnika (yryw.) Tuiejsze u- 
rzydówa sfery zaprzeczają donieniarja: Gaz. Pe 
tersbieskicj, jskoby Carnot postanowił udać się 
de Moskwy na stwarcia francuskiej wystawy, 
stamtąd zaś zd Wołgę j na Ksuksz Rząd fesn- 
cuski nie bie'ze udziału w ewej moskiewskiej wy- 
stawie i nawet uretektoruta odmówił, zatem do- 
niesienie (raz. Peters. nio ma nawet pozoru prà- 
wda;od:b«ństwa. 

Ozriet z żara byli wczoraj na ślubia bary- 
nówny Mohrenh'imewav, córki resyjskieza amba- 
sadora. 
w przytomności tenós.wa zrystokracji rasowej i 
giebiowej. 

Wiedeń 29 sażizie-nika (pryw) Koi Miian 
grzybędzie ta jute i stanie w hatsiu Sschtra, 

Ateny 29 paźiziernika. Trykspia podal się 
do dymieji. Ksóż pow'erzył Dkiariavwi u.worzente 
aawego gsbinetn. 

Poczdam 29 października. Król belgijski 
grzybył. Na dworcu oczekiwał g0 cesarz ze Wszy St- 
kimi księżętemi. Pewitanie monarchów było bar- 
dzo gerdeczre. Pa przejicin przed froniem kom- 
paaji honorowej, odiechnii obaj monarshewie do 
pałacu królew=kiege. 

Lubiasa 29 pażizłiern:ka. Sejm uchwabił re- 
zslucję wsywającą rząd do Ludowy kolei z D vaki 
do Lack. 

Abazja 29 października, Arcyksiężna Stefasja 
edjsckała do Wiednia. 

Wiedeń 29 pszdziernika. Daroszą tu urze- 
dowaie z Budaasczta, ża misister Ożczy z powodu 
nańwątiomega z.rawią prosił o dymieję. Jaks na- 
atepto jego Wszyscy wymieniają sefa szkeji $408- 
gyeny’ zgo. 

Poczdam 29 psźłzierńjką. Wezsraj wieczo- 
rem odbył stę tn bisd dworski ne 150 nakryć, 
Król belyijski riadzał miedry cosarską parą. Na 
obiedzie byli tzkże Caprivi, swbassdor zosyjek: 
Szuwsłow, ambasador acg'elski Malet i pezel bel- 
gijski Greindi. 

We werorajszym čaprirzika, edegrarym 
praes muzyki wojskowe pałków siacjonewarych 
w Bzriinia, Poczdsroże i Szpaudawie, wzięlo mdział 
skoto 1300 ludzi. Caperzyk rozpoczęto i zkch- 
czenó <deżzreri'ma ludowsga hzman be'gijskiego 
Ceszrstwo i krót bełgcjski przystuchiwaji się eap- 
strzykowi, stojące ca balkonis w nowym zamka. 

Ateny 29 paździenika. Wzbuszenie, jakie 
tu wywsałsłą klęska uirońmistwa rządawego pod- 
¿zag wyborów, zaczyna powoli wę zmaiejszać. 
W skutek takieżo rocuiżala w;hgzów poszia zloto 
w górę i o tyle npadiy papisty pańóiw wo. 

Lizbona 29 p.ździer ska. Wsdlug dont sień 
z Londyna, w zossj miat porel poringairki pons- 
wną rosmiwo z Sztisturym, który ters oświud- 
czył się gotawym do rozyiCzącia rokowań W apre- 
wis nowśj ugegy. Obiegu tu pogłoska, 74 już te- 
raz w Londynie toczą gg ob ady nsd stworze- 
niss jakiegoś ckwiiwwsga modus vivendi, Zsitra 
wzezz ie ukońszą sig rokewasia w szrawie now; 
ugody. 

Parenzo 29 pażdziernika. (Posiedzenie sej- 
mewe). Ns wczorajszem pos elzeuia wieczorem 
posel Ma dicez waiósł jaterpwią ję W sprawie 
urzędewego traktowania podi watsmionych w ję- 
¿yku ktua kim, W imieniu Wydziału krajowego 
za niczył Gambini, jù na interpelace to adpowia- 
dać me będziy, gdyż motyea jej przytoczona W ję- 
ayka kreackie, Przeciw tema cświsdczeniu Gam- 
bieiega przemawizł gwałtownie p. Velsricz, | 

Be!grad 29 peździern ka. Król Milan odje- 
chal dziś z Bajgrada. Na dworzec cdprowadzali 
go regenci i mieisirowia. Mlan uda si} najpierw 
dz dóbr hr. Braya pid Koesigstaedtem. 

Paryż 29 października. Journal des Debats 
pisze, iż rezuliaŁ wyborów w Grecji może po- 
ciąguąć za Boba poważie konsekwencje i zmusi 
europejskich duplomatów, aby na Grecję tak jak 
pierwej baczną zwracali uwagą 

Siecle XIX pisze, iż Francją cicszy rezultat 
greckich wyb rów, jak i przyjs.ie Deiyanisa do 
steru, jaksateż, że T:ikupis, który jesi rodzajem 
Crispiego, u:tąvi z pole. 

Hermanstadt 29 października. Na wczoraj- 
szem wieczornem posiedzeniu rumuńskiego stron- 
nistwa narodowego postanowiono upoważnić ko- 
mitet centralny do wygotowania memorjału za- 
wierającego skargi rumuńskiej ludności i do przed- 
łożenia go w stosowrej chwili u stóp Tronu. 

Referent zaznaczył, że Ramuni żyjący w Wę- 
grzech wcale nie grawitują do z gramey, lecz są 
wi rnymi poddanymi Austro-Węgier i habsburskiej 
dynastji. 

Konferercja oświadczyła dalej, że bardzo 
sobia Życzy, żeby Austro-Wogry z Rumunją szły 


lu poli- 
tycznem jak handlowem i wojskowem. 

Obrady zakończono okaykami na cześć oj 
czyzny, któlą i monsrchji. . 

Ateny 29 października, Większość sdsin ta 
przez Dolvanaisą, wynosić będzie podobno 50 gło- 
sów. Spud.iewana jest dymisja Trikupiss. Miesz- 
ksńey pewrócii już do codziennych zatradnień. 

Paryż 20 paździeraikaą. Komisja cłową roz- 
dsieliła swg pracę na cztery podkemiej i uches- 
lit, żadnej w.ęzej znkiety nie zwoły wać, 

Na ślubie córki ambssadora rosyjskiego 
byli wszyszy ambasadorewie i posłowie. Tłumy 


ludu witały na ulicy rałodą parę i wznosiły o- 
krzyki na cześć Rosji, jei umbasadora i Francji. 
Bukareszt 29 października. 
mań ka p'zebsla do Stvai. 
Linc 29 psździernika. 
lucję wyrażają 
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Sejm nchwalił reze- 
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iiWajlcpszy Ealendarz!!! 
ilustrawany Noworocznik Śmigusa 


zawierający prace najlepszych pisarzy, humorystów i arty- 
stów-malarzy, oraz nader wyczerpująca i bogata ceść 
informacyjna, opuścił już prase i jest do nabycia w Admi- 
nistracji „Smigusa* we Lwowie. 
Cena egzemp. 50 ct. (wraz z przesyłką pocztową.) 
1351 6 - 10 
FrzyśoakRaj i de Lwes 
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29 psździernika 

HOTEL GEORGA. M. hr. Siadnicki i M. Ski- 

bniewski z Podola ros. K. Kamieniczek z Berna. 

St. Cieński z Wodnis, Dr. F. Wiediger z Jasła. 
J. Lexa z Pragi. 


Z zbożozych targów. 
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Haaga 29 października. Na pierwszem pe- Usposobienie dobre. Brak towaru. Ceny ida w górę. 
siedzeniu izb miniatar Mackay uwiadomił abanych | 7757 00%0%04000G TOTEN APATOR JOKE 
a stanie zdrowia króla. Lekarza skonstatawali, że 
krół nie jest w stanie sprawować rządów. Po- keisgrams giełdow 
twierdził to miniater sprawiedliwości i minieter wiz NE. 2. c" 
kulesij, którzy króla widzisłi osobiście. Reda mi-| “764c dris 29 października godz. 1 min. 40. 
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| włoski gwarantowanych. 

: 4 ciqgnieni: rocznie do końcu losowań 

Sprzedaje po kursie dziennym i na spłaty miesięczne 
5 takich losów w 23 ratach po złr. 4. 
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Uwiadomieni 
Weżsę die gospodyń i każdego domu 


Nuczysią kamienne Iszej fabryki 
krajowej 
Księcia Adama Sapiechy 
w Rawie Ruskiej 
a mianowicie: garski, rynki, miski, bryt- 
wanny, słoje, sagany, czajniki, imbryki, 
dzbanki i wogóle wszelkie wyroby naczy- 
nia kamiennego mtrzymuje Fan 


= | 

Pieter Mliączy: ts, 
mając powierzony skład komisowy fabryki 
rawskiej we wszystkich swoich 
znanych sklepach sprzedsży 
naity we Lwowie. 
Czny są fabryczne, stałe, umie- 
szczore na każdem naczyniu cyframi dru- 
kowan:mi. 
Fabryka Rawska blisko Lwowa polo- 
żona, nie opłacając od swoich wyroków 
cła, ani też kosztownego dalekiego trachtu 
kol:jowego, a pomieściwszy swoje towary 
w sklejach sprzedaży nafty pana Mią- 
czyńskiegao, nie płaci osobnego czynszu 
najmu, przeto jest w możności dostarczać 
swój wyrób w dobrym gatunku szanownej 
Publicznościpownzeznie niższej €c- 
mis, aniżeli te fabryki naczynia kamien- 


e. 
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Listy zastawne ya 100 zł. 
kyp. galic. 5%, p „ 40 „10Ł — 101 
kyp. gslta. 5%, s LJ, pr. 167 — 197 
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Banka 


Bsawe hipot, £" fha wa lar w 506 let. 98:25 9895 
Bazka krajowego 4,0; wa. €8 50 26 30 
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6. Monety 
Darsi solozagrak: 541 553 
Sasoimundoc 962 9,15 
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Bekel rosyjkki aFoŻrAF 2.4 1.55 
d „  papiarowy 1.3877, 4101, 
LOG merek niastogzink 5605 5670 


Pociągi kolejowa. 
Podług zegaru lwowskiego (Od 1 października 1830, 


nego, które będąc na Morawie i pruskim SEE SE | pode | SE 
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pelewe zdrowotną. a ponieważ ce- || Z 2. waj A, dac 
z: F ME : A wocznego óżegi Dyro- 
na tego naczynia jest niska, przeto należy || wa, Stwia, Husiatyna i Sta- 
zarzucić zwykłe naczynie garncarskie, któ- a E Bue pO. 12:08 
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"ZŁOWROGA PIĘKNOŚĆ. 


Przekład z angielskiego. 


(Ciąg dalszy). 


Dava Deverdux oparł swą jsszą głowę o po- 
recz krzesła, na któram siedział i rozśmiał się ci- 
cho, lecz z taką zawzięteścią i z takim złowro- 
gim błyskiem błękitnych oczu, że złą ztąd wróżbę 
wyciągnąć było można dla kobiety, o której mó- 
wiono. 

— Mój przyjacielu, — rzekł stanowczo, — czy 
myślisz, że w ciągu lat tylu nie miałem czego 
innego na widoku, prócz wiecznega wypądzania 
tej zbradnizki z miasta do miasta? Podobnego 
rodzaja zadośćuczynienie wystarczyć by mi nia 
moglo; a zresztą, szukąm nie odwetu lecz zem- 
sty. Jeśli Estera Ransome jest w Londynie, cel 
mój jest bliższym osiągnięcia. Niech sobie ta po 
siedzi, łudząc się urojonem bezpieczzństwam. 

— Cóż ty zamierzasz ? 

— Posłochaj — rzekł pochylając się naprzód 
Devereux i kładąc białą swą rękg na ramieniu 
przyjacieła: — Na stałym lądzie ustawy prawne 
s} zbyt nieokreślone, tamtejsi sędziowie według 
mnie, nie dają dostatecznej rękojmi, jak pokiernją 
sprawę. Niechciałbym, żeby się Estera domyśiiła 
moich zawsiarów, żeby powzięła podejrzenie, iż 
wiem prawdę, aż będę przygotowanym do zada- 
nia jej stanowczego ciosu; rozwiązanie powinno 
nastąpić w Auglji. Weż i to na uwagę, że moja 
zadanie łatwiejszem jest do wypełnienia tu, niż 
zagranicą, posieważ ona jest Angielka, a i Per 
cival był poddanym tutejszego kraju. 

G.fford West odetchnął głęboko. 


PRZEGLĄD s dnia 30 października 1890 


— Biedaka. — rzekł z politowaniem, — nie | 


— Straszliwym jesteś nieprzyjacielem, — rzekł. | wać wybiegu z tobą i nie starać się wyprowadzać 


Devereux zacisnął zęby. 

— Jest to zadaniem mego Życia, — rzekł; — 
martwa dłcń Percivala Claremonta przekazała mi 
je zza grobu i nic mi przeszkodzić niezdołażw dą- 
żeniu do celu. Estera Ransome rzuciła mi sama 
wyzwanie, lecz nie wiedziała jaki będzie wynik 
walki. 

— To pewna, inaczej byłaby uciekła przed tobą 
za morzą. 

— Byłbym za nią pogonił i wynalazł w każdem 
ukryciu. Nie znasz mnie, Weście. 

— Żaden mężczyzna pojąć by cię nie zdołał. 
Potrzebaby kobiety, żeby przeniknęła takiej jak 
twoja natury, i to jeszcze niezwykłej kobiety. 
Mam jadnak nadzieję, że natrafisz na odpow e 
dnią dla siebie. 

— (Cisgle bije;z w jedno, — zaśmiał się De- 
veretx z taką nagłą zmianą w głosie i obejściu, 
że z pozoru możnaby go było wziąć za lekko- 
myś!nego człowieka. — Jaki możesz mieć cel, że 
tak pragniesz wystrychnać mnie na głupca ? 

— Nie słuszny twój zarzut. Nie pragnę by- 
najmniej tego o co mnie posądzasz; nie zakochaj 
sig tylko w jakiej pospolitej panience, jak się to 
nieraz zdarzą wyższą inteligencją obdarzonym 
mężczyznom. 
$Ę— Czy masz na myśli którą z takich panien? 
— Bpytsł D.vsreux, podając inu drogie cygaro. 

— Czy sądzisz, że jestem jak kobieta i nia 
umiem mówić ogólnikowo. 

— Myślę, że podobnie jak kobieta wywijść się 
umiesz, mój kochany. Bynajzaniej nie sądzę, że 
nie potrafisz mówić bez aluzji; lecz mężczyżai, 
zarówno jak kobiety, okrywają nieraz myśl kon 
kretną pozorami abstrakcyjnemi. A zatem, po- 
wtarzam pytanie. 

— Dobrze już, dobrze, — odpowiedział śmiejąc 


Bią West. — Powinienbym był lepiej nie próbo- 


| - Wiedeńskiej 


| 


Jeszcze tylko maly zapas 


cią w pole. Mówiłem w ogóle, to prawda; lecz 
w duszy miałem pewną osobę na względzie. 

— Kogóż ta? 

— Helenę Ls'easter. 

— Dsmyślałem się tego. — Pogodna twarz 
Davego zachmurzyła się na chwilę. — Najmniej- 
szego nie ma niebezpieczeństwa, aby spokojna ży- 
czliwość jaką mam dla Heleny, zmieniła się kiedy 
na gorętsze uczucie. Nie pojmuję co ci daje po- 
wód do podobnej obawy. Mężvzyżnie nie grozi nie- 
bezpieczeństwo zakochania się w dziewczynie dla 
tego tylko, że ją znał w pieluszkach i dawał jej 
zabawki na gwiazdkę. 

— Ma się rozumieć. Przebacz mi. Myślałem 
tylko, że to rzecz możebna; przytem lady Helena 
uchodzi za osobę czsrującą. 

— Tak mówią ludzie; lecz jeśli ja tego nie 
znajduję cóż mnie to obchodzić może ? 

— Tyś się jej bardzo podobał, Dave. 

— Przestań, proszę! — zawołał Devateux wy- 
niośle; — nie mów takich rzeczy. Możssz mnie 
uważać zą zbyt drażliwego, jeśli ci się tak po- 
doba, ale nie mogę być innym, gdy chodzi o 
kobietę. 4 

Giffoyd West zrozumiał, że chożaż przyj:- 
ciel jego, przəz delikatne poczucie honoru, nie 
chciał ro:trzązać kwestji tak ubliżającej skromno- 
$si niewieściej Heieny Leicester, widocznie jednak 
nie był w stanie odeprzeć tego zarzutu, dowodząc 
tem, że panna rzeczywiście okazywałą mu swoja 
względy. Went nadto dobrze znał Dvsreux'yo, 
aby go mógł posądzić, że przez próżność wyo- 
braża sobie ccś podębaego. 

Rozmowa trwała potem już krótką tylko 
chwilę i przerwaną została przybyciem pacjenta, 
którego West przyjąć musiał. 

D.verenx wstał. 


Ciągnienie 


dziwię się, że przy okazji bierzesz wet za wet i 
krajesz chorych, którzy ci nie dają chwili spo- 
koju. Odwiedzę cię wkrótce. 

Pożegaali się uściśnieniem ręki i Davarenx 
skierował się ku swemu faetonowi, który czekał 
na niego przed domem doktora. 

Wożnica jego pochyłony z kozła ku jakiejś 
damie, starał się napróżno zrozumieć co do niego 
mówiła po francuzka i zdawała stę pytać o drogę. 

Odwrócora była od Deverenx'go, który scho- 
dził właśnie ze schodów; lecz chociaż ubranie jej 
trochę było zniszczone, zaać było od razu że to 
lady, a głos jej m'al słedkie i przyjemńe brzmienie. 

— 0O;óż i mój pan nadchodzi, — rzekł woźni- 
ca, rad że się jej pozbyć może, — on panią obja- 
śni pewno. 

Lady pośpiesznie ku zbliżającemu się dżen- 
tlemenoówi zwróciła twarz piękną jeszcze, ocienio- 
ną cząrnemi włosami, i duże, wymowne czarne 
oczy. 

— (:em mogę służyć pani? — spytał Deve- 
reux z uprzejmym okłonem. 

Oblicze kobiety rozjaśniło się nagle na dźwięk 
rodzinnej mowy, z najwyborniejszym akcentem pa- 
ryzkim. 

— Ach, panie, — rzekła żywo, lecz z powagą 
kobiety dobrze wychowanej, — byłabym niezmier- 
nie wdzięczną, gdybyś pan był tak dcbrym i wska- 
zał mi w jakim kieranku jest ulica Mortimer. 
Nie mogę się wytłumaczyć jano, nikt mnie ta 
nie rozumie. 

— Nie łatwiejszego. Znajduje się pani bardzo 
blizko celu. — I w kilku słowach Devereux udzie- 
lil jarno żądanej wskazówki. -~ ~ . 

— Dziękuję serdecznie! 

Zamieniono wzajemnie grzeczny ukłon; dżan- 
tleman był rad, że mógł usłużyć damie i roze- 
szli się każde w swoją stro”ę, a żadnemu pewnie 
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Bergera 


e pi 
na myśl nie przyszło, że się mogą kiedyś spotkać 
Znowu. 

Jakże często zdarza się nam ocierać w ży- 
ciu o zupełnie obcych ludzi, pytających o dro- 
gę, — podróżnych na kolej, jadących w jednym 
z nami wagonie, z którymi rozmawiamy o rzą- 
dzie, o cenach zboża i urodzajach! Lecz niekiedy 
wśród tych nejiwyczajniejszych okolicznońci los 
nas zbliża z osobą mającą odegrać ważną rolę 
w naszem życiu, i dziwimy się potem, bezzasa- 
dnie co prawda, jak się to stać mogło, że pierw- 
sze z nią zetknięcie nie wywarło na nas żadnego 
wrażenia. 

W powyższym wypadku uderzająca powierz- 
chowność dżantlemana i jego wyborna frantnzcy- 
zna nie przeszły niepostrzeżor e przez nieznajomą, 
lecz z nich żadnych na przyszłość nie myślała 
wyprowadzać wniosków; a i Dzvareux, chociaż po- 
myślał że dama którą spotkał wygląda na osobę 
du vieux rćg'me, nia zadał sobie pytania: 

— Czy ją też spotkam kiedy ? 
— Po co? 

Twarzyczka Vidy Carolan zatarła wkrótce 
w jego wspomnieniu postać Francuzki, a po gło- 
wie kręciła snu sią tylko myśl: czy też „piękna 
Cyganeczk*, jak ją często zwano, będzie jutro 
na bala u mrs. S:auston ? 

Tak czy nie, on tsm iść musiał, lecz jej 
EG stanowić dla niego miała cały urok za- 

awy. 


ROZDZIAŁ VIL 
Najpiękniejsze oczy. 


— Jakaż to dla mnie radość, że widzę panią, 
mis Cirolan. Zaczynałam się już Jękać, że nie 
ujrzymy pani dzisiejszego wieczora, — rzskła mra. 
Staunton, Ś'iskając rękę Vidy, wshodzącej do pig- 
knego salotu, napełnionego strojnem, wyborowem 
towarzystwem, (C. d. n.) 


A D EA 
Pochodnie naftowe po g. 3. 


Losy po I złr. sprzedają we Lwowie: August Schellenberg, Sokal & Lilien, Jakób Stroh, M. Jonasz, Kitz & Stoff. 
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na głowie i brodzie. — Bergera mydło smołowcowe zawiera 
40°, smołowca drzewnego i wyróżnia się znacznie między wszel- 
kiemi innemi mydłami smołowcowemi w handlu. Celem ochronienia sie 

przed fałszowanismi należy żądać wyrażnie Bergera mydła ssołowco- 
wego i uważać na wydrukowany obok znak ochronny. 


handel żelazny 
Lwów, Plac Marjacki liczba 9. 
Wielki wybór : 
Latarni mef owych gospodarczych, 
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LATARNIE 


stojące i wiszące 


w gustownych fasona h 
poleca 1307 4-5 
po cenie fabrycznej 


R. Ditmara 


c. k. uprzywilejowany 


fabryczny skład LAMP 


we Lwowie, plac Marjacki 


Rysmki na żądanie bezpłatnie, 
Telefon Nr 226. 


— r A m 


HANDEL HERBATY 

EDMUNDA RIEDLA WE LWOWIE 
poleca zbioru majowego : 

Herbatę familijną znakomitą 


a kilo 1 złr. 60 ct., 2 złr. i 8 złr. 


Wyysiewki z najlepszych herbat 
I, kilo 2 złr. 30 ct. 1 złr. 60 ct. 1292 5-? 


Odpowiedzialny Wacław Mazłowski 


dla przemysłu tkackiego, to mu się źle wysługuje, bowiem 
zanadto wyłazi szydło z worka! Lepiej było otwarcie przy- 
tcczyć w ogłoszeniu, jak prawda, że p. J. był czasowo za- 
angażowany do czynności biórowych Towarzystwa naszego, 
ale że nieodpowiedział zadaniu, więc zostało mu miejsce wy- 
mówione, a nieuzasadnione pretensje jego nieuwzględniono, 
i że to właściwie spowodowało go do wywarcia zemsty za 
pomocą alarmującego ostrzeżenia. 

Nieukom bowiem chyba tłumaczyć trzeba, że w każdej 
gałęzi przemysłu sprowadzane bywają umyśliie wzory, okazy 
itp. do naśladowania a właściwie do wydoskonalenia wyrobu 
własnego (krajowego), oraz do bliższego poznania postępu 
w wyrobach pozakrajowych, bo od razu — jak mówi przy- 
słowie — Krakowa nie zbudowali! Radzimy p. J. nie przy- 
bierać na siebie roli żaby, która nogę podnosi, gdy Konia 
kują! 

Zresztą takiemi niecnemi pamfletami nie obarcza się 
sądy, alę raczej wypada nam ostrzedz p. p. Pracodawców 
przed tego kroju złośłiwemi iudywiduami. 


Pierwsza krajowa Fabryka tkacka 

w Korczynie kolo Krosna. 1387 1—1 

Stowarzyszenia zarejestr. z ogranicz. poręką. 
Dnia 26 października 1890. : 


D. Kośniersi, M. Mięsowicz. 


©. Gabriel i J. Ghlebownik 


we Lwowie, plac FETalicki 1. 2. 
polecają w wielkim wyborze 
Oryginalną z podpisem Dra G. Jaegera 
Bieliznę normalną 


damską, męską i dziecinną. 
Ceny fabryczne. 1247 (Lwów Impressa.) 


sem: 


| dwiką 
Papiar s tubryki Częrisazkiaj, 


|" mom a 4 


Tutki cyaretow 
wF 1000 sztuk A ZE. btroiciei fortepianów i nauczyciel 


F. Niżałowskiego 


Zamówienia odwrotnie. Opakowanie gratis. 


(cum tia. OR ET 


Poszukuje się do kupna ma-| == 
jątku w cenie od 50 do 8v.000 zł.) z Aparateu: dn grzania wody. 
w dobrej glebie, z dobremi bu- m 
dynkami tak mieszkalnemi, jak 
gospodarczemi w bliskości kolei 
Zgłoszenia wraz z dokładnem opi |HKlozety pokojowe, 


Śwgcickiego, Lwów, Karoli Lw|q_ 


Adres: „Impressa“ anonsów Lwów. 
371 2—4 


kowa, poleca Biuro komis. infor. HR. trzymając grajzleraj we 

Wł. Jaworskiego w Krakowie, Lwowie, utracił całe swoje mienie. 

Grodzka 50. 1373 3-3] Obecnie zostaje w wielkiej nędzy 

= z kopa Seri. dziatwą, zarobić 

A sobie niepotrafi, jest na siłach pod- 

L. Lewicki upadły, aiko uprasza publicz: 

nej litości wraz z rodziną. Łaska- 

we datki do Administracji Prze- 

gladu Polskiego lub pod adresem: 

1 R. Zniesienie Nr. 51 właści- 
ciel Czarniejki. 1—10 


Drone og oszenia 
po 2 aemty Od wyraxm. 


Bilety wizytowe, karty ślubne, 
dyplomy i wszelkie roboty litogra- 
ficzne wykonuje po nader niskich 
cenach zakład artystyczno litogra” 
ficzny A. Przyszlaka we Lwowie. 
ulica Kopernika 9. 948 95.7 


ia 
Wypożyczalnia nut Stanisława 
Köhlera ul. Batorego 28 wypoży- 
cza sześć kawałków nut naraz 
4 centy wziętych za 50 ct. miesięcznie 
można mieć w 15 W _8&bon. Kaucji skła”a się 1 złr. 
do 5 minut ka-| Wymieniać i zapisywać się można 
piel w domu ktej codziennie. 1380 1—3 


najznakomit- 
szej jakości 


muzyki — poleca się łaskawym| 
względom P. T. Publiczności. 

Mieszka we Lwowie, ul. Zu- 
lińskiego liczba 6. 1—10 


M. Strykowski 


w Tremb.wli 
KAMIENIARZ wydoskonalony 
w swoim zawodzie poleca swoje 
wyroby z kamienia czerwonego z 
kamieniołomu _ Trembowelskiego. 
Na żądanie wysyła rysunki po 
miernych cenach. Łaskawe zamó- 
wienia wykonuje w najkrótszym 
czasie. 13:6 1—3 


poleca fabryka 956 


Lwów — Hotel Zorża. 


Wyprawki 
dla niemowląt 


starannie wykonane 


poleca najtaniej handel 


Riwarda Sehiilinga 


we Lwowi8 


ulica Halicka liczba 16. 
1315 


pi R = "IE "—" W R 

EnA WANNĘ Kilka strzelb mysliwskich mało 
lub używanych jest do sprzedania 

kanapkę |PIZY ul. Franciszkańskiej liczba 9. 


u rezydenta kamienicy Seweryna. 


anny cynkowa połączone z tuszem. © Dar AREA 
okojowe tusze także do użycia ku- Panienkę do sklepu poszukuje 


racji hydroterapijnej. handel Sann Köhl 
u - andel Stanisława Koóhlera, Bato- 
okojowe parnie kuracyjne rego 20. 1380 3—3 
zamknięte. 


hermetycznie 
Ilustrowane cenniki franco. Znakomite tutki nieklejone 1.000 
Królikowski Lwów, ulica Koper-| Sztuk 1:20 poleca fabryka Niemo- 
1323 5-0 nika 17. 1227 2:-2| jowskiego, Lwów Teatralna. 1263 


Z drukarni nar. W. Manieckiego. — Zarządzca: Walenty Hodak 


Kancel. adw. Dr. Witolda 


11. 


